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Z T esy nu w Gryzony —• Zmieniają się czasy i ludzie... (Locarno 
1925) —. Wydarzenia polityczne w opinii szwajcarskiej —- 
i sierpień — Afera Vitianu —- Sprawy polskie — Dozbrojenie

moralne —•
Berno, w sierpniu 1948.

„Nie ma nic złego co by na dobre nie 
Wyszło” — tak mogą śmiało twierdzić 
obywatele a zr»vłaszcza hotelarze zaw
sze słonecznego kantonu tesyńskiego, 
na południowej stronie Alp. dokąd w 
tym roku, wskutek fatalnej pogody 
wszędzie indziej, napływają liczne 
rzesze turystów. W Lugano, Locar
no, gdzie normalnie sezon ogranicza 
się do wiosny i jesieni, — w jecie za
zwyczaj duże hotele pozamykane, — 
w tym roku trudno znaleźć pomie
szczenie. Locarno... słynne z konfe- 
renćyj pokojowych w r. 1925, które 
miały zapewnić pokój Europie i świa
tu... W pięknym „Hotel du Fare” go
ściły delegacje polska i czechosłowac
ka. Do dziś dnia widnieje w „hall’u” 
zdjęcie właściciela hotelu, p. Hagena 
w towarzystwie Benesza. Wiele się 
zmieniło w ciągu tych 23 lat, a pre
zydent Benesz z pewnością wspomina 
z tęsknotą czasy, kiedy mógł się swo
bodnie poruszać i cieszyć słońcem na 
wybrzeżu pięknego jeziora „Maggio- 
re”...

Byli jednak odważni, a przy tym 
optymiści, którzy, tęskniąc za góra
mi i wierząc pomyślnym horoskopom 
meteorologicznym, przepowiadającym 
pogodę na sierpień, udali się na pół
nocną stronę Alp, kierując swe kroki 
w jeden z najbardziej uroczych kan
tonów górskich, w Gryzony. Poprzez 
tunel św. Gotharda, urocze miejsco
wości Andermatt i JDissentis, wzdłuż 
doliny Renuw do Chur (franc. Coire), 
stolicy kantonu gryzońskiego, położo
nej wśród winnic i ogrodów, będącej 
dla turystów punktem wyjściowym w 
różne strony górskie. Jedna z naj
hardziej malowniczych dróg, to dro
ga na południe, wiodąca poprzez I^en- 
zrrheide, następnie najwyżej położoną 
wioskę Bivio (1776 m) przez przełęcz 
„Julier” — do St. Moritz... W tym 
roku, głównie z powodu pogody, tu
rystów zagranicznych spotyka się ma
ło, samochody głównie szwajcarskie, 
tu i ówdzie belgijskie, holenderskie i 
brytyjskie. Mówiąc o Gryzonach nie 
pedobna nie wspomnieć, że jest to 
kanton o „czwartym” języku, reto-ro- 
mańskim, bardzo zbliżonym do łaciń
skiego. Jest to język ojczysty 50 ty
sięcy mieszkańców, pielęgnowany z 
wielkim pietyzmem, który stał się ję
zykiem piśmiennym od czasów refor
macji...

Olimpiada
sannę” i „Neue Ziircher Zeitung” ar
tykuły redakcyjne mocno krytykujące 
tę „uniżoność”, a zarazem optymizm, 
z jakim niektóre odłamy opinii i pra
sy witają rozmowy moskiewskie. Je>- 
den z naczelnych publicystów „Gazet
te de Lausanne”, Jaques Freymond, 
we wstępnymi artykule p. t. „La col
laboration n’est pas possible” (Współ
praca nie jest możliwa), dowodzi, że 
jakakolwiek współpraca ze Wschodem 
nie jest możliwa z tego prostego po
wodu, że Wschód jej nie chce. Pod
czas rozmów w Londynie, ^Paryżu czy 
Waszyngtonie, maszyna komunistycz
na nie przestaje pracować, zmuszając 
ludzi i kraje, które opanowała, do sto
pienia się w* jednolitą bryłę, a niszcząc 
przy tym bezwzględnie wszystko co się 
jej przeciwstawia lub też zagraża jej 
„prawidłowemu” funkcjonowaniu... Po 
Beneszu i Masaryku przyszła kolej na 
Tildę, w Rumunii znikł Patrascanu, 
Tito został potępiony, szepcze się już 
nazwisko Gomułki, we Włoszech prze-
ciwstawia nazwisko Secchia To-
gliatti’emu, a we Francji wymienia się 
nazwiska Marty, Casanova czy Fajon 
jako następców Thoreza... W Bel
gradzie Wyszyński zachowuje się w 
sposób niesłychanie prowokacyjny, a 
na Dalekim Wschodzie ofenzywa ko
munistyczna zagraża interesom bry
tyjskim na Malajach... Oto przrsgrA’w- 
ka sowiecka do rozmów „pokojowych”, 
do usiłowali anglo-saskich, by uwol
nić od blokady siebie samych i milio
nową ludność w Berlinie... W tym 
samym „tonie” utrzymany jest arty
kuł nacz. red. tegoż dziennika, Geor
ges Rigassi, oraz jeden z wstępnych 
artykułów’ redakcyjnych „Neue Ziir- 
cher Zeitung”.

(DoltoAcseiiie na str. $-ej)

Trzęsienie ziemi 
w Portugalii

Lizbona. — O północy z dnia 12 na 
13 sierpnia br. miasto portugalskie 
Coimbre przeszło noc paniki i zgrozy. 
Oto trzęsienie ziemi nawiedziło tę o- 
kolicę i trwało kilka minut. Mieszkań
cy miasta w przerażeniu uciekli z 
mieszkań, krzycząc i uciekając w prze 
strachu na wieś. Jak wynika z pier
wszych doniesień, nie było ofiar w lu
dziach. Kilka tylko domów nieznacz
nie ucierpiało.

Rozbił się ..Skymastcr*’
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- _joce, zaopatru-
jąc na ogół w komentarze rzeczowe 
i trafne. Zwłaszcza obecne pertrak
tacje moskiewskie znalazły w tutej
szej prasie żywy oddźwięk i słuszną 
ocenę. Z niesmakiem wytyka się o- 
pinię Zachodu, że z ulgą i oddechem 
przyjęła „wielkoduszny gest” Mote
towa, który zechciał przerwać wy
wczasy, by przyjąć ambasadorów’ mo
carstw zachodnich, ’’łaskawą gościn
ność” Stalina, itd. W ostatnich dniach 
ukazały się na łamach najpoważniej
szych dzienników, „Gazette de Lau-
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Force-Ouvriere i C.G.C. za odczekaniem
wyników starań rządowych do września

<veF.T.f,\ żąda dodatku wyrównawczego 
w sumie 3.000 fr. plus 500 fr. na osobę

PARYŻ. — Poszczególne federacje, wcho
dzące w skład Kartelu Zniżki, określiły o- 
statecżną postawę wobec rządowych propo- 
zycyj w spranie obniżenia cen i zgodziły się 
w myśl życzeń rządu na odroczenie do 1 
■września rozpatrzenia stosunku cen do za
robków, celem odczekania, \v)ników rządo
wych wysiłków przeciw drożenie.

P. Bouzanquet z. Force Ouyrićre oświad
czył::

„Force Ouvriere uważa, że należy odroczyć 
wszelkie żądania do września i ograniczyć 
się do lojalnego obserwowania wysiłków, ja
kie czyni rząd w celu przełamania działal
ności koałicyj, powodujących zw)żkę cen 
oraz spekulantów”.

P. Ducros z C.G.C. (Organizacja Personelu 
Kierowniczego) dodał ponadto:

„Pewna podwyżka zarobków będzie nie
wątpliwie nieunikniona. Z naszej strony zo 
stanie ograniczona o tyle, o ile akcja rzą

dowa zdoŁa zrewaloryzować zdolność nabyw
czą”.

C.F.T.Ć. (Francuska Konfederacja Robot
ników Chrześcijańskich) godząc się w za
sadzie na poddanie równowagi cen i zarob
ków nowemu rozpatrzeniu w dniu 1 wrześ
nia, zażądała jednak przyznania robotnikom 
już teraz jednorazowego dodatku wyrów
nawczego w sumie 8.000 fr. plus 500 fr. na 
każdą osobę, pozostającą na utrzymaniu ro
botnika. Komunikat zarządu C.F.T.C. wzywa 
swoje Federacje. Syndykaty i Sekcje do 
wszczęcia starań w tym kierunku. Rzecznik 
C.F.T.C. p. Bouladoux oświadczył w sprawie 
tego stanowiska C.F.T.C.:

„C.F.T.C. uznaje wagę zarządzeń, powzię
tych przez rząd. Stwierdza jednak, że de
cyzje te nie spowodują w krótkim czasie ob
niżki cen, której żądamy od lat, a szczegól
nie od 1 stycznia 1948”.

„Wobec tego, że położenie warstwy praeu-

jących stało się nie do zniesienia, uważamy, 
że należy absolutnie uczynić wysiłek, by ro
botnikom umożliwić czekanie na zarządzenia 
bardziej rozległe, które zostaną zastosowane 
we wrześniu, według przyrzeczeń rządo
wych”.

Oświadczenie kardynała Mindshenty

Wolność Kościoła katolickiego zagrożona
60 księży aresztowanych na ęgrzeeh

Budapeszt. — Omawiając odmowę 
rządu na wyjazd zagranicę na siedem- 
setlecie katedry Kotońskiej, Prymas 
Węgier Mindshenty oświadczył, iż 
„wolność Kościoła katolickiego na Wę
grzech jest poważnie zagrożona”. Po
licja reżimowa dokonała aresztowań 
60 księży, a cenzura uniemożliwia ty
godnikom katolickim ogłaszanie lis
tów pasterskich oraz wszelkich protes
tów społeczeństwa węgierskiego. Po
nadto Prymas ujawnił, iż doszło już 
na Węgrzech do kilku wypadków, iż 
policja mundurowa rozproszyła pro
cesje religijne. Komunistyczna prasa 
rozpoczęła wielką kampanię przeciw 
Kościołowi.

do obozów koncentracyjnych tym wszystkim, 
którzy nie cbcą wstępować do szeregów Wę
gierskiej Partii Komunistycznej.

P. Coude dii Foresto 
wzywa spożywców o pomoc 

w walce z drożyzny
Paryż. — Sekretarz Stanu* dla spraw wy

żywienia, p. Coude du Foresto, wygłosił w 
piątek wieczorem przemówienie radiowe, w 
którym podkreślił pomyślne rezultaty, jakie 
przyniesie zwiększenie przydziału chleba i 
polepszenie jego jakości. Mówca wyraził uf
ność, że rolnicy odstawią takie ilości psze
nicy, by zarządzenie to mogło zostać utrzy
mane. Sądzi, że zwiększony przywóz zbóż 
drugorzędnych oraz obniżenie stopy prze
miałowej zapewnią rolnikom wystarczające 
ilości paszy dla bydła. Mówiąc o zagadnieniu 
mięsa, p. Coude du Foresto zanotował z za
dowoleniem pewne odprężenie. Apelował na
stępnie do wytwórców i spożywców' o pomoc 
dla spowodowania, by nareszcie weszło w 
grę prawo konkurencji, umożliwiające konsu
mentom nabywanie artykułów, których po
trzebują, po cenach rozsądnych... Minister 
zapowiedział w końcu, iż każdego tygodnia, 
w środę, będzie przemawiał przez radio i 
informował kraj o wysiłkach podjętych przez 
rząd, w celu zapewnienia konsumentom lep
szego wyżywienia.

Przesłuchanie 
Kosoń ki u y oskarżaj ąt- 
eej konsulat sowiecki

NOWY JORK. — Policja śledcza amery
kańska zebrała materiał dotyczący wypadku 
nauczycielki rosyjskiej Kosenkiny, która wy
skoczyła 10 sierpnia br. z rosyjskiego kon
sulatu generalnego w Nowym Jorku i do
znała poważnych obrażeń. Jak to już dono
siliśmy, przewieziona do amerykańskiego 
szpitala Imienia Roosevelta, Konsenkina czu
je się lepiej po pierwszym zaopatrzeniu. Jest 
nadzieja, Iż po 12 godzinach, jak oświadczają 
lekarze, Koscnkina powróci do zdrowia.

W’ piątek odwiedził Rosjankę wlcekonsul 
z Nowego Jorku. Kosenkina na zapytanie, 
czy chce być przewieziona do szpitala In
nego pod opiekę pielęgniarki rosyjskiej, od
powiedziała: „Więziliście mnie już raz, a to 
mi wystarczy”. Odmówiła także widzenia 
konsula generalngo.

B. premier węgierski Nagy 
ci prezydenta Trenami

700-lecie katedry w Kolonii
Kolonia. — Miasto Kolonia w Nadrenii ob

chodzi w niedzielę 15 sierpnia uroczyście 700- 
lecte istnienia swojej 
katedry, pod którą 
położył kamień wę
gielny biskup Konrad 
von Rochstadcn, w 
dn. 15 sierpnia 1248. 
Spodziewane jest przy 
bycie na uroczystości 
500 tysięcy osób ze 
wszystkich stron Nie
miec.

Ojciec św. Plus XII 
będzie reprezentowa
ny przez specjalnego 
wysłannika kardynała ^ 
M i c a r a , Kardyna" : 
przywiezie list oapi

W ASZYNGTON. Prezydent Truman

na Morzu Północnym
FRANKFURT. — Na Morzu Północnym 

zapalił się statek szwedzki „Westhor”. 12 do 
14 marynarzy, którzy znaleźli się w niebez
pieczeństwie, zostało ocalonych przez nad
pływający statek angielski. Statek ..West
hor” o wyporności 800 ton pl)"nął ze Szwecji 
do Rotterdamu, z rybami i konserwami. Na 
130 km od Bremy załoga opuściła statek. 
Holowniki wyjechały na morze, by przy
prowadzić do najbliższego portu palący się 
transportowiec szwedzki.

przyjął w piątek byłego premiera Węgier, 
Nagy i odbył-z nim dłuższą rozmowę na 
temat sytuacji na Węgrzech. Zapytywany 
przez dziennikarzy Nagy powiedział, iż sy
tuacja na Węgrzech dla chłopów staje się 
bardzo poważna, gdyż reżim komunistyczny 
Szakaszica przystąpił do kolektywizacji go
spodarstw chłopskich i do zabierania ziyni. 
Po m-m 3 oporu, mówił Nagy. obecni wład
cy Węgier działają na rozkaz Kominformu 
i odrabiają* zaległości, by upodobnić ustrój 
wiejski na Węgrzech do stanu w Rosji.

Armia grecka osiągnęła granicę Albanii
Około 2 tys» partyzantów* poległo. 1000 w* niew oli

Kompania 120 policjantów 
węgierskich zbiegła do Austrii 

z rodzinami
WIEDEŃ. — Austriacki dziennik „IVelt- 

presse” doniósł, że do strefy brytyjskiej, 
przybiła cala kompania policji węgierskiej 
w sile 120 osób w raz z rodzinami. Uchodźcy 
węgierscy oświadczyli, iż nowy minister 
spraw wewnętrznych przeprowadza, czystkę 
wśród policji węgierskiej i grozi wysłaniem

przez Papieża i r-dpra 
w'i w katedrze pierw
szą sumę od czasu za
kończenia wojny.

Udział w uroczyste 
ściach weźmie ośmiu 
kardynałów’ i 35 bi
skupów’. M. in. będą 
obecni: kard. Suhard. 
arcybiskup Paryża; 
kardynał van Roey, 
arcybiskup Malines: 
arcybiskup z Erie 
(Stany Zjednoczone); 
książę Luigl Facelii, 
siostrzeniec Papieża, 
któremu będą towa-

i Foto: Record) 
Słynn% katedra

w Kolonii.
rzyszyli członkowie arystokracji włoskiej 
oraz szwajcarskiej gwardii honorowej.

KOLONIA. — Kardynał Gryffis przybył do 
Kolonii na uroczystości z okazji 700 rocznicy 
założenia katedry w tym mieście. iy tej wiel
kiej manifestacji weźmie udział z samych 
Niemiec ponad 120 tysięcy katolików.

Zgromadzenie Narodowe 
odroczyło obrady do wtorku
Paryż. — Zgromadzenie Narodowe obra

dowało w piątek w da’szym ciągu nad u- 
stawą o wyborze radców Republiki. Uchwa
lono. że w departamentach, mających pra
wo co najmniej do czterech radców, wybór 
odbędzie się systemem większościowym, 
dwukrotnie. W innych departamentach bę
dzie obowiązywał system proporcjonalności.

Zgromadzenie podejmie dalsze obrady we 
wtorek.

(Foto: Associated Press) 
Nauczycielka sowiecka. Oksana Stepanówna Ko- 
senkina. po wyskoczeniu z okna na trzecim pię
trze Konsulatu Sowieckiego w Nowym Jorku. 
Upadek został złagodzony uderzeniem ciała o dru

ty telefoniczne.

Obniżenie się temperatury 
i deszcze

W .Alpach spad! śnieg
PARYŻ. — Od kilku dni w całej Francji 

nastąpiło obniżenie się temperatury do 14 
a nawet do 11°, za wyjątkiem Lazurowego 
Wybrzeża, gdzie nadal panuje piękna pogo
da. podczas gdy w innych okolicach jest 
pochmurno i padają deszcze. Meteorologowie 
hic zapowiadają zmiany pog<5 y najbłiż-

Druga tajemnicza zbrodnia 
w Anglii

Londyn. — W fabryce cementu Ellesmere 
znaleziono całkowicie obnażone zwłoki ko
biety, noszące ślady gwałtu. Okoliczności tej 
zbrodni wydają się być podobne do tych, w 
jakich zostało popełnione morderstwo na 
młodej kobiecie, której zwłoki znaleziono 
przed kilku dniami w parku zamku w Arun
del.

szych dniach.
Wysokie szczyty górskie w okolicy 

pokryła warstwa śniegu.

Rozbiła się forteca.
12 zabitych. 8 rannych

ROSWELL (Nowy Meksyk). — W piątek 
rozbiła się nad forteca typu „B-29” w po bib 
żu Roswell w Nowym Meksyku. 12 osób 
straciło życie. 8 innych odniosło rany. Brak 
bliższych danych, co do przyczyn wypadku.

PRAGA. — Rząd czeski odmówił brania 
udziału w konferencji Międzynarodowego 
Czerwonego z Krzyża, odbywającej się w 
Sztokholmie.

Gap
WiadoIflMtirtfc

PARYŻ. — Przybył tutaj nowy ambasa
dor Czechosłowacji Hoffmeister, który zo
stał mianowany po rezygnacji ambasadora 
Noska.

PARYŻ- Jugosłowiański attache od
spraw społecznych w ambasadzie w Paryżu 
Rupnik wypowiedział się w liście przeciwko 
marszałkowi Tito i jego polityce i zrezygno
wał ze swego stanowiska.

WIESBADEN. — W sobotę wystartowało 
do lotu ćwiczebnego z Niemiec do U.S.A. 16 
amerykańskich samolotów o napędzie odrzu
towym typu „Shooting Star”.

Powodzie w półn. Anglii i poludn. Szkocji
LONDYN. Na skutek trwających od

Ateny. — Komunikat wojsk rządo
wych doniósł w piątek, iż 9. dywizja 
grecka przekroczyła rzekę Vourviani- 
tika w trzech punktach. W praktyce 
oznacza to, iż wojska rządowe doszły 
do granicy albańskiej. Na samym po
graniczu Albanii batalion Markosa w 
sile 500 ludzi wsparty artylerią z te
renu Albanii stawia jeszcze zacięty o- 
pór. Większość jednak oddziałów par
tyzanckich przekroczyło granicę i 
schroniło się do Albanii. Według obli
czeń sztabu wojsk rządowych, party
zanci stracili w zabitych 1818 żołnie
rzy i około 1000 wpadło do niewoli, 
względnie opuściło szeregi samowolnie. 
Jest to bilans walk o góry Grammos, 
począwszy od 21. czerwca br. Straty 
wojsk rządowych mają wynosić około 
tysiąca zabitych i ponad 3 tysiące ran
nych.

prawa międzynarodowego I łamaniem trak
tatów pokojowych. Akcja ta jest wyraźnym 
zagrożeniem międzynarodowego pokoju i bez
pieczeństwa. Komisja postanowiła zwrócić 
się do Albanii, Jugosławii i Bułgarii, by pań
stw’® te przekraczających partyzantów roz
brajał)' i internowały.

Partyzanci na Peloponezie 
i w Macedonii środkowej

Ateny Greckie Ministerstwo Spraw
Wewnętrznych ogłosiło 13 sierpnia br.. iż 
partyzanci wykonują w różnyćh częściach 
Grecji akty sabotażowe i napady na poste
runki policyjne. Między innymi znaczne siły 
partyzantów uderzyły na oddziały rządowe 
w górach Targos na zachód od Spar- 
ty na Peloponezie. W Macedonii zaś środko
wej partyzanci wykoleili pociąg wojskowy.

1.600 Niemców* opuściło Ślęsk 
w trybie przyspieszonym

FRANKFURT. Według „Telegrafu”,

Żydzi odrzucili nakaz hr. Bernadotte
w sprawie Jerozolimy

TBL-AV1V. — Z kwatery’ Bernadotte do
niesiono w dniu 18 sierpnia, iż rząd Izraela 
odrzucił wezwanie naczelnego rozjemcy O. 
N. Z. w sprawie zaprzestania wszelkiej ak
cji zbrojnej w Jerozolimie, począwszy od 
piątku rana. Z drugiej strony Arabowie wy
razili zgodę na zawieszenie działań w Świę
tym Mieście, o ile oddziały Haganah nie po- 
dejmą walki. Bernadotte wysłał w piątek 
większą ilość rozjemców do Jerozolimy, gdzie 
dochodzi do walk w mieście 1 na północny 
zachód od Jerozolimy.

Ambasador amerykański 
przybył do Tel-Avivu

TEL-AVTV. — Do stolicy Izraela przybył 
13 sierpnia br. pierwszy ambasador Stanów 
Zjednoczonych. Jest nim Mac-Donald, zawo
dowy dyplomata. Przybycie reprezentanta 
Ameryki powitali żydzi z wielkim entuzjaz
mem 1 radością. Prasa i rozgłośnie radiowe 
poświęciły przybyciu Mac-Donalda, jako nad
zwyczajnego wysłannika U.S.A., wiele miej
sca i sympatii.

kilku diii ulewnych deszczów i burz, kilka 
rzek w północnej Anglii i w Szwecji połu
dniowej wystąpiło z brzegów, zalewając 
znaczne połacie kraju. Tysiące farmerów 
musialo opuścić mieszkania zalane lub za
grożone zniesieniem przez wody. Zbiory w 
polach zżęte lub na pniu gnlją. Ogrody wa
rzywne i sady zostały w wielu okolicach za
mulone i zniszczone. Tysiące mieszkańców 
stracił)’ dach nad głową.

O rozmiarach powodzi najlepiej świadczy 
fakt, iż na linii kolejowej Londyn—Edynburg 
zostało zniesionych 5 mostów kolejowych, 
a tory podmyte na znacznych przestrze
niach. Saperzy wysłali 30 wielkich łodzi mo
torowych w głąb zagrożonych terenów’, któ
re stwierdziły, iż klęska powodzi spowodo
wała poważną sytuację. Wicie wiosek i mia
steczek niżej położonych zostało odciętych 
od świata a dostawy żywnościowe muszą być 
organizowane naprędce przez wojsko.
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Komisja Bałkańska O.N.Z. 
żiyda internowania partyzantów 

przekraczających granicę
ATENY. — Komisja Bałkańska O.N.Z. u- 

chwaliła rezolucję, w której oświadczyła, iż 
akcja pomocy partyzantom ze strony które
gokolwiek sąsiada Grecji Jest r omijaniem

niemieckiego dziennika wychodzącego w 
strefie brytyjskiej, 1.600 Niemców opuściło 
Śląsk w trybie przyspieszonym. Wyznaczeni 
Niemcy otrzymali polecenie przygotowania 
się w ciągu 2 godzin .do wyjazdu, przy czym 
mogli zabrać jedynie osobiste rzeczy.

„Telegraf” dodaje, iż rząd polski po dłuż
szej przerwie przystąpił obecnie do usuwania 
Niemców z Ziem Odzyskanych w trybie przy
spieszonym.

Dochodzenia rozjemców 
w sprawie zniszczenia stacji 

pomp
Tel-Aviv. — Oficerowie należący do bez

pośredniego sztabu Bernadotte przeprowa
dzają dochodzenia w Latrun dla zbadania i 
ustalenia winy za wysadzenie stacji pomp, 
która krótko przedtem została naprawiona 
z ■wielkim trudem przez techników żydow
skich, by zaopatrywać Jerozolimę. Straty, 
jakie powstały wskutek eksplozji są tak po
ważne, iż trzy główne pompy zostały całko
wicie zniszczone i nie nadają się do użytku. 
Nie ulega wątpliwości, że czynu dokonali 
Arabowie.

Rząd Izraela 
za przerwaniem rozejmu

Tel - Aviv. Tymczasowy rząd
Izraela zwrócił się w dniu 13 sierpnia 
br. do Rady Bezpieczeństwa ONZ i za
żądał przerwania rozejmu w Palesty
nie, oświadczając, iż nakłada on jedy
nie wielkie ciężary, a nie daje pozyty
wnych osiągnięć dla młodego państwa 
żydowskiego. Zdaniem Izraela dalsze 
trwanie rozejmu jest bezcelowe i zbyt 
kosztowne.

Francuz lieyaert zdobywa olimpijskie 
mistrzostwo szosowe

Szwecja wygrywa finał w piłce nożnej
LONDYN. — W parku Windsor odbyły się kolarskie zawody Szosowe. Trasę 194 km 

683 m trzeba było objechać 17 razy. Wyścig ten podkreślił jeszcze raz supremację Fran-

Rzeczoznawcy badają sprawozdania z rozmów z Mołotowem
Rozmowy weszły w okres rozstrzygający, a

LONDYN. — W Londynie zebrali się eks
perci francuscy, brytyjscy i amerykańscy, by 
zapoznać się ze sprawozdaniami nadesłan) mi 
przez trzech wysłanników z rozmów odby
tych z rosyjskim ministrem spraw zagra
nicznych, Mołotowem.

Niezależnie od tego tak zwana komisja 
berlińska, w której zasiadają ambasadoro
wie Francji, Stanów Zjednoczonych i mini
ster Strang, zebrała się na narady pod prze
wodnictwem Bevlna. Na obrady komisji przy
był po południu w piątek generał Robertson, 
gubernator brytyjski w Niemczech.

* Korespondenci dyplomatyczni podkreślają 
w Londynie, iż rozmowy w Mo siewie wkro
czyły w okres najwyższego napięcia 1 do
tyczą podstawowych zagadnień. Nie ukry
wają oni, iż rozmowy z przedstawicielami 
Rosji napotkały obecnie na poważne trud
ności, które trzeba będzie przezwyciężyć.

* W stolicy nad Tamizą nic okazuje się ani 
optymizmu, ani pesymizmu, co do wyników

rozmów moskiewskich. W Londynie zapowie
dziane są dalsze spotkania z Mołotowem i 
Smymow em, a prawdopodobnie także ze Sta
linem.

Rosjanie ewakuowali 
Komendanturę berlińską

Berlin. — W dniu 13 sierpnia br. władze 
rosyjskie, zasiadające dotychczas w Komen
danturze miasta Berlina, rządzonego przez 
cztery mocarstwa okupujące od lipca 1945 
roku, opuścili urzędowo gmach Komendan
tury, w którym mieściły się biura; zabrali 
oni również wszelkie dokumenty i zdjęli 
flagę rosyjską z gmachu oraz wycofali po
sterunki.

Rzecznik brytyjski oświadczył, iż mocar
stwa zachodnie n!e zgodzą się na jednostron
ną akcję Rosji. Sprawa zlikwidowania Ko
mendantury jest sprawą czterech mocarstw. 
Dotychczas Rosjanie pozostają jeszcze w ko
misji bezpieczeństwa lotniczego w Berlinie,

więc najtrudniejszy
w policji śledczej i zarządzie więzienia w 
Szpandawie, gdzie odsiadują kary wielcy na
ziści, skazani w Norymberdze.

Londyn. — Niektóre dzienniki sądzą, że 
państwo Izraela zdołało się należycie do
zbroić i wierzy w przewagę swoją nad si
łami arabskimi, żydom chodzi szczególnie, 
by Jerozolima nie była wolnym miastem, 
lecz należała do Izraela.

JEROZOLIMA. Nieznani sprawcy

Konferencja w Relgradzie 
wyklucza Francję, Anglię 

i Amerykę z komisji dunajskiej
BELGRAD. — Konferencja dunajska w 

Belgradzie 7 głosami państw Wschodniej Eu
ropy uchwaliła art. 5 o brzmieniu wyklu
czającym Francję, W. Brytanię i Amerykę 
od prawa zasiadania w przyszłej komisji za
rządzającej żeglugą na Dunaju.

Według brzmienia uchwały, prawo do za
siadania w komisji dunajskiej mają: Węgry, 
Jugosławia, Czechosłowacja, Rumunia, U- 
k rai na i Rosja. Co do Austrii, Wyszyński za
powiedział, iż skoro podpisze ona traktat po
kojowy, przyznane jej będzie to prawo. O 
Niemczech nie powzięto żadnej decyzji.

Dotychczas konferencja uchwaliła połowę 
artykułów z 12, jakie zaproponowała Rosja,

zdarli flagę z samochodu wlcekonsula bry
tyjskiego w Jerozolimie i wybili szyb)-. Pra
sa syjonistyczna wyraziła ubolewanie z te
go powodu, oświadczając. iż pomimo różnic 
pomiędzy Anglią i Izraelem, do faktów ta
kich nie powinno dochodzić.

Bernadotte w Szwecji
Sztokholm. — Naczelny rozjemca O.N.Z. 

w Palestynie przybył w piątek do Sztokhol
mu, gdzie weźmie udział w posiedzeniu 
Szwedzkiego Czerwonego Krzyża. Oświad
czył on dziennikarzom, iż jego zdaniem o- 
siągnięcie pokoju w Palestynie jest możliwe, 
jeżeli rozejm potrwałby jeszcze 6 tygodni.

Paryż. Na niedzielę spodziewany jest 
w stolicy Francji przyjazd Evan Jueta, dy
rektora i specjalisty od surowców strategicz
nych w Ameryce. Zajmie się on możliwością 
dostaw tychże materiałów dla U.S.A, z kra
jów objętych planem Marshalla.

cjj w kolarstwie. Po zwy
cięstwie zespołowym i po 
triumfie Duponta, tym 
razem Jose Bejaert zdo
był nowy złoty medal dla 
barw’ francuskich. Na 
drugim miejscu znalazł 
się Holender Voorting, a 
na trzecim i czwartym 
Belgowie Wooters i De- 
lathouwer. Faworyci Moi 
neau i Dupont zajęli do
piero dalsze miejsca. Ze
społowo wygrała Belgia 
przed W. Brytanią j Frań 
cją. W biegu tym wzięło 
udział 100 zawodników.

Szwecja — 
Jugosławia 3:1
Mimo deszczu i zimna

<■ ■ <

około 40 tysięcy widzów ^3 
zgromadziło się na 
dłonie w Wembley, by en (Foto- Recoid>
tuzjazmować się niesł)- Qje«, terenowy w konkurencji jazdy konnej by! niezwykle trudny. Puł- 
Chanie żywym meczem kownik Jousscaume, jeden z najlepszych reprezentantów francuskich po 

............................... - — skoku przez przeszkodę.piłki nożnej między Szwe
cją, a Jugosławią. Było to najpiękniejsze 
spotk. turnieju, a Szwecja pokazała wspania 
łą grę i na zwycięstwo w zupełności zasłu
żyła, chociaż Jugosłowianie wykazali również 
niezwykłą zaciętość i bardzo dobrą technikę. 
Pierwsza połowa meczu toczyła się pod zde
cydowaną przewagą Szwedów, chociaż wy
nik był wtedy tylko 1—1. Po przerwie Ju
gosłowianie mieli lekką przewagę ale dosko
nały atak szwedzki strzelił jeszcze dwie 
bramki (ostatnią z karnego). Pod koniec 
gra była nieco brutalna 1 ostateczny wynik 
był 3—1 dla Szwecji. Ponieważ Dania wy-

grała spotkanie z W. Brytanią, przeto upla
sowała się na trzecim miejscu w turnieju.

Węgier Gercvich 
mistrzem olimpijskim w szabli

Rozgrywki w szabli przyniosły jednak 
pewną niespodziankę. — Oczekiwano zwy
cięstwa Węgra Kovacsa, a tymczasem 
pierwsze miejsce zajął jego rodak Gerevich. 
Na drugie miejsce wcisnął się Włoch Pin- 
ton. Doskonały wynik uzyskał Francuz Le
fevre. kwalifikując się na 4. miejscu. B)ła 
to w lelka niespodzianka turnieju. Polak So* 
blk odpad! w pótonałach.
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„Ku rozwadze prawdziwym Polakom 
w 11-lecie strajku chłopskiego*’

Największa warstwa narodu polskiego 
chłopów, którzy stanowią trzon 1 podstawę 
naszego gmachu państwowego, zostali ode
pchnięci, odrzuceni w cień zapomnienia, przez 
dzisiejszych „władców". Tysiące naszych bra
ci siedzi za kratami za co ? Za to że walczyli 

-o wolność i poszanowanie ludu polskiego, o 
współpracę w odbudowie R.P. Chłopi polscy 
walczą nie od wczoraj, ale pół wieku minęło, 
jak walka trwa nie tylko o swoje interesy, 
ale o wolność Ojczyzny Polski.

Za czasów sanacyjnych od roku 1926 a 
ściślej mówiąc lata 1931-1939 były dla wsi 
polskiej bardzo ciężkie, gdyż w latach tych 
w walce o wolność i poszanowanie i spra
wiedliwość, zginęło najwięcej synów wsi. Pa
miętne są dni 15 sierpnia 1937 roku kiedy to 
podczas obchodu Święta ludowego w całej 
Polsce ogłoszono strajk chłopski. Strajk ten 
był wołaniem o wolność i poszanowanie 

-człowieka, o dopuszczenie do głosu mas lu
dowych. Strajk ten kosztował bardzo duże 
ofiary w ludziach bo ok. 50 zabitych 150 
ciężko rannych, przeszło 200 pobitych i 4.000 
aresztowanych, w czym słynna „pacyfikacja 
wsi" małopolskich, gdzie policja golędzinow- 
ska osaczyła 250 wsi, co odbiło się głośnym 
echem nie tylko w kraju ale i za granicą.

ówcześni kacykowie cieszyli się z odniesio
nego „zwycięstwa" a w sejmie ówczesnym 
o zgrozo! premier Sławoj-Składkowski skła
da trófea zdobyte na chłopach, a mianowi
cie: widły i kosy... Hasło „chłop do wideł" 
było wówczas modne u władców pomajowych 
26 r. Minęły lata, wieś przetrwała,, mimo 
szykan i prześladowań, co boleśniejsze że 
od swoich.

Przyszła zawierucha wojenna, władcy po- 
majowi zniknęli jak strzała, a ruch ludowy 
ryje i walczy wiemy swym półwiekowym

„Najgłębszy niepokój” rzędu warszawskiego
Ogłaszając notę rządu Stanów Zjedn. na 

protest polski w sprawie uchwał londyńskich 
dotyczących Niemiec/'prasa krajowa poda je 
równocześnie odpowiedź rządu warszawskie-, 
gó, który oświadcza rządowi Stanów Zjedn.:

..Rząd polski nie może w każdym razie 
przejść do porządku nad pominięciem ży
wotnych interesów narodu polskiego, który 
wysnuwając wnioski z tragicznych doświad
czeń przeszłości, z najgłębszym niepokojem 
spogląda na rozwój wypadków w Niemczech 
zachodnich, jaki znalazł wyraz w decyzjach 
konferencji londyńskiej. Naród polski, który 
nie bacząc na ciężkie ofiary walczył w o- 
bronle wspólnej sprawy sojuszniczej, nie mo
że pogodzić z elementarnymi wymogami 
słuszności pominięcia swoich interesów w 
drodze jednostronnych faktów, niezgodnych 
z wyraźnymi zobowiązaniami Stanów Zjed
noczonych".

Interesy narodu polskiego pominął nie
stety najbezwzględniej właśnie reżim war
szawski wbrew najelementamiejszym wy
mogom słuszności. Postępowanie rządu pol
skiego wywołało najgłębszy niepokój w na
rodzie polskim, który m.łn. obawiał się ta- 
kk*h skutków, jakie dziś nastąpiły. Rząd pol-

.. W sierpniu to było. Tak. Na Mat
kę Boską Zielną, w Warszawie.

Naporem niezrozumiałym pchnięci, 
poszliśmy wszyscy na stoki cytadeli.

Tłum był mnogi, może 20-tysięczny, 
a tak milczący, że wyraźnie słyszałam 
skrzyp czyjegoś buta, hen, na drugim 
końcu placu. Twarze były tak blade, 
jakby szpital jaki otwarto i wygnano 
zeń umierających, albo jak gdyby z 
całego tłumu ani jeden nie miał być 
wyłączony z kaźni. Dlatego prawie aż 
dziwiło, że tylko 5 szubienic stoi przed 
nami, wysoko, powiewając 5-ma stry
kami.

Koło mnie stała młoda panna w ża
łobie. Oczy miała tak straszliwie pięk
ne, że odwracały uwTagę od narzędzi 
kaźni, choć nie patrzyły na nic i na 
nikogo. Ciągle tylko liczyła stryki, jak
by się zastanawiała, kto na jakim sznu 
rze zawiśnie. Najmniejszego ruchu nie 
było w całej jej postaci, tylko krtań 
jej ustawicznie drgała, jakby przeły
kała niezmiernie trudne do przełknię
cia rzeczy.

—• Jadą... — rzekł ktoś nagle za 
moimi plecami, szeptem, ale szept ten 
powiał jak wicher szaleństwem grozy. 
ZwTÓciliśmy wszyscy głowy w tył po
za siebie, skąd z bramy cytadeli rusza
ła właśnie piechota, potem jacyś ludzie 
czarno ubrani i — wreszcie, wypadło 
5 wózków drabiniastych jednokonnych 
na czarno pomalowanych. W pełnej ga
li z białjmii epoletami i sznurami, w 
hełmach, na siwo jabłkowatych ko
niach jechali dookoła nich żandarmi z 
obnażonymi pałaszami.

Żadna siła ziemska nie byłaby o- 
derwała w7 tej chwili oczu naszych od 
tych pięciu zbliżających się wózków, 
tylko panna obok mnie stojąca nie po
ruszyła się.

Zapewne liczyła dalej stryki.
Na każdym z wózków siedział czło

wiek o dziwnym wyrazie twarzy, a o- 
bok kapucyn z krzyżem lub różańcem.

Pierwszy jechał pan Traugutt, w o- 
kularach, w7 granatowym grubym pal
tocie, obszytym taśmą- Modlił się, — 

Snrużąc oczy przed blaskiem słońca, 
Móre grało na jego szkłach. Drugi je
chał, uśmiechając się przyjaźnie, pan 
Krajewski. Długą brodę czarną gła
dzi...

Trzeci skupiony i zamyślony: pan 
Toczyski. Czwarty: pan Żuliński, bla
dy jak trup, a piąty: pan Jeziorański, 
oglądający się niespokojnie spod na
jeżonych włosów.

Cała istotnie i domniemana tajna, 
polska Dyktatura...

I oto poschodzili ci dziwni ludzie z 
czarnych, jakby sadzą okopconych 
wózków, którymi w zwykłym czasie 
gnój wożono, jęli sobie przyglądać się 
u stóp szafotu, w cudnym niewysło- 
wionym blasku letniego słońca.

Polacy wszyscy wiedzieli, że tych 
pięciu widzi się po raz pierwszy w ży-1

tradycjom. Jak przed laty 11 walczący chłopi 
stracili najlepszych swych synów i bojowni
ków o wolność na polach Łapanowa, Grodzi
ska, Lubił, Daleszyć, Racławic, Ropoczyc,< 
Jadowa, Krzeszowic, Dydni, Harty i tylu in
nych naszych wsi, tak samo i dziś czynniki 
rządzące starały się 1 starają rozbić ruch lu
dowy w dwojaki sposób, przez stosowanie 
represji i przekupstwa słabszych charakte
rów.

Ci rzeczywiście przywódcy ruchu ludowe
go, którzy się nie dadzą przekupić, walczą 
do ostatnich granic, w końcu jednak Ich się 
aresztują i dostają z góry uplanowane wyro
ki, jak najwięksi zbrodniarze, urągające 
wszelkim zasadom sprawiedliwości. Tj’m 
sposobem chce się zniszczyć prawdziwy ruch 
ludowy 1 zmusić masy do ślepego posłuszeń
stwa.

Na nic wasze wysiłki towarzysze spod zna
ku Marksa. Możecie zamknąć tysiące na
szych przywódców ludowych. Na Ich miejsce 
przyjdą inni a z nimi pozostaną miliony 
chłopów polskich, których nie da się zamknąć 
w obozach czy Innych „lagrach" ani też ska
zać na śmierć.

Chłopi pozostaną 1, chociaż zamknięci w 
sobie, będą czuwać z zaciętą upartością go
dziny wyzwolenia z ucisku i poniewierki go
dności człowieka. Ci którzy pośli na lep obec
nej kliki, nie zasługują na miano Polaków i 
przez masy chłopskie będą uważani za ba
last. Bo nie będzie Polski bez prawdziwych 
Polaków, a wieś Polska dała dowód swej pol
skości i patriotyzmu w czasach zawieruchy 
wojennej. Składała bowiem największe ofia
ry — to jest życie na ołtarzu Ojczyzny. I 
masy.ludowe nie wyprą się Jej nigdy! Walka 
trwa i nie przestanie aż do zwycięstwa.

M. Staehulec.

Coraz liczniej pojawiają się obecnie zna
mienne uchwały za skasowaniem samodziel
nych gospodarstw’ chłopskich 1 zastąpieniem 
Ich kołchozami, które nazywa się „w spółdziel
czością na wsi”.

I tak czytamy w’ pismach krajowych:
„Aktyw wiejski PPR, PPS, SL i ZSCh. 

woj. śląsko-dąbrowskiego, na wspólnej nara
dzie zgłosił jednogłośnie pełne poparcie dla 
ostatnich uchw’al kierownictwa reprezento
wanych organizacji, nakreślających perspek
tywy rozwoju spółdzielczości na wsi."

„W czasie obrad Instruktorzy rolni i pre
zesi powiatowych zarządów ZSCh złożyli 
sprawozdania z terenu. Że sprawozdań tych 
wynika, że cały aktyw rolny woj. śląsko-dą
browskiego przepojony jest troską o stwo
rzenie biedocie wiejskiej i średniorolnym go
spodarzom możliwie najlepszych warunków 
bytu.

„Wicemin. Tkaczow rozprawił się następnie

z wrogą propagandą usiłującą stanąć na. 
przeszkodzie .podniesieniu kultury rolnej na 
wsi.

Jasno postawić trzeba sprawę, że tylko i 
wyłącznie walka klasowa większości bied
nych i średniorolnych chłopów z bogaczami 
i spekulantami wiejskimi oraz spółdzielcze 
formy produkcji rolnej, zagwarantują wsi 
prawdziwy dobrobyt, dlatego też najwrażniej- 
szym zadaniem aktywni rolnego partii i stron
nictw demokratycznych jest uświadomienie 
chłopa o znaczeniu walki klasowej przecjw’ko 
wyzyskowi.

„W dyskusji nad referatem zebrani pod
kreślili potrzebę rozbudowy spółdzielczości, 
uchwalając na zakończenie rezolucję, w któ
rej solidaryzują się z uchwałami KC, PPR, 
CKW, PPS, ŃKW SL i Plenum Żarz. Gł. 
ZSCh.

„W pracach nad realizacją tych uchwał 
aktywiści postanowili przeprowadzić szero-

Zwierzęta bija wszystkie rekordy olimpijskie

ski ponosi za to w pierwszym rzędzie swoją 
wielką część odpowiedzialności, której ni
czym nie zatuszuje.

W Londynie odbyły się 14 Igrzyska Olim
pijskie. Zawodnicy 61 narodowości w najwyż
szym wysiłku starali się uzyskać największą 
szybkość, czy najdłuższy skok. Dotychczaso
we rekordy znajdują się niewątpliwie u gra
nicy możliwości ludzkich. Ich przekroczenie 
bodaj o ułamek sekundy stawia sercu 1 mięś
niom zawodników nielada zadanie.

Ciekawym będzie porównanie wyników o- 
Hmpijsklch, uzyskiwanych przez najlepszych 
lekkoatletów świata po wytrwałym i długo
letnim ćwiczeniu z wyczynami różnych zwie
rząt, poruszających się w przyrodzie swo
bodnie 1 bez przymusu. Porównanie to czyni 
dr. J. Barski.

Rozpocznijmy ten przegląd porównawczy 
od rekordów pływackich. W styln wolnym na 
trasie 100 m. plynvacy osiągają szybkość 
6,4 km. na godzinę. A ryby?

„Karp nie należy do ryb. którym się spie
szy. 1,5 km. na godzinę, oto jego przeciętna 
szybkość. Szczupak natomiast z łatwością 
robi 16 km. n"a godzinę. Nie zapominajmy 
przy tym, że poruszać się przy całkowitym 
zanurzeniu jest ze względu na większy opór

Rada Społeczno - Gospodarcza opiekuje się

600 tysiącami uchodźców i 3 tysiącami sierót
Genewa. — W czasie posiedzenia I 

Rady Społeczno - Gospodarczej wl 
czwartek W. Brytania, Holandia, Sta-
ny Zjednoczone i Brazylia w7ezw7ały 
narody zasiadające w tej organizacji, 
jak również w O. N. Z., by zajęły się 
losem 600 tysięcy uchodźców z kra
jów Europy środkowej i wrschodniej 
opanowanej przez reżimy komunistycz
ne. W rezolucji uchwalonej przez XVII 
sesję Rada Społeczno - Gospodarcza 
O.N.Z. domaga się od wszystkich na
rodów7, by w zależności od zapotrzebo
wania, przyjęły jak najszybciej te ma- 

Na stokach cytadeli
ciu, mimo że sądzono D-h i zasądzono l 
razem, jako jedno tajne groźne dla' 
Rosji dotąd nieuchwytne towarzy
stwo.

Oficer - audytor odczytał wyrok po
śpiesznie. Skazańcy podali sobie ręce 
w milczeniu, prędko i prędko ucało
wawszy krzyże i zarzuciwszy na sie- 
ńe białe, śmiertelne koszule, jakby go- 
niemi niewidzialną siłą zaczęli iść po 
schodach na szafot.

Wiele rzeczy strasznych nastąpiło, a- 
le najstraszniejsze było, kiedy pan 
Traugutt zatrzymał się na schodku o- 
statnim i powoli jął zdejmować oku- 
. ary. A kiedy je zdjął, ostatnim nawy
kiem przetarł i rzucił, jako przedmiot 
niepotrzebny już i bezużyteczny — a 
powieki na chwilę zamknął, zdaw7ało 
się, że już nastąpił koniec okropności, 
że cały akt następny będzie tylko śmie
szną komedią. Nikt by nie przypuścił, 
że taki zwykły gest, jak zdjęcie okula
rów, może mieć w sobie tyle treści...

Kat zakładał stryczki, z brutalną 
zwinnością, jeden za drugim. — Pan 
Traugutt złożył ręce do modlitwy i pa
trzył w niebo, nie mrużąc już oczu- P. 
Toczyski ucałował stryk, jak dawni 
męczennicy, i sam go pchnął aż pod 
krtań. Pan Krajewski uśmiechnął się 
do kata, który mu przewiązał brodę; 
wyciągnął ją spod stryka i ułożył na 
piersi, czarnym wachlarzem. Gdy do 
pana Źulińskiego zbliżył się oprawca, 
panna stojąca obok mnie wrspięła się 
nagle na palcach i dziwnym, strasz
nym głosem zawołała :

24) (Ciąg dalszy)
— No. ani razu!! A jednak, patrz

że, wśród tej miłości dla niego umiałaś 
sobie na zapas w odwodzie postawić 
Wiirtemberga i dziś, gdy tak się przy
dał, masz gotowego! Przyznam ci się, 
nazywają mnie złą i przewrotną, ja 
bym tego nie potrafiła... Ja dopiero 
gdym się do podrapania skłóciła z Gla- 
senappem, wyszukałam sobie Schulen- 
burga." Mnie bo się nic nie wiedzie... 
i wszyscy mnie nie cierpią, co ja im 
oddaję z lichwą!

Poczęła się śmiać sucho.
— Słuchaj, Lubomirska — ozwała 

się po chwili — królowie przy rozsta
niu miewają zwyczaj żądać zwrotu da
rowanych diamentów... Ostrzegam cię 
więc, byś swoje w bezpiecznym złożyła 
miejscu... - ,

Spojrzała na siostrę, która się jej 
zdawała nie słuchać.

— Będziesz dziś na balu! — dodała.
Wyraz bal wstrząsnął Lubomirską, 

która powstała nagle.
— Na balu!... tak! — poczęła za

myślona — potrzeba być na balu, tak! 
Pójdę cała w czerni, w żałobie, bez 
klejnotów, w grubej sukni... to by by
ło uderzające... lecz — powiedz Tere
niu... będziesz mi żałoba do twarzy ?

Glasenapp rozśmiała się.
— Niezawodnie... żałoba jest wszyst-

Akcja przeciw chłopom w Polsce a za kołchozami

sy uchodźców, które nie mogą wracać
Gospodarczej w I ze względów politycznych do swych

krajów macierzystych.
Ponadto Rada Społeczna rozpatry

wała sprawę trzech tysięcy sierot, 
dzieci poniżej 16 roku życia, które znaj 
dują się w jednym z obozów w Niem
czech i są dotychczas na utrzymaniu 
I.R.O. Między innymi Rada zadecydo
wała, iż dzieci, których narodowość 
została dowiedziona, powinny wrócić 
do swych krajów rodzinnych i zain
teresowane państwa powinny zająć się 
dalszym losem tych dzieci.

-— Bracie! odwagi!
Wówcżas pan Żvliński zarumienił 

się lekko i skinął ku niej głową, z 
niezmiernym dostojeństwem i miłoś
cią.

Ujrzeliśmy, że pan Traugutt patrzy 
w nas i że otwiera usta, aby coś po
wiedzieć, w tej chwili jednak kat trza
snął obcasem w schodki, na których 
pan Traugutt stał.

Jeszcze czterokrotnie powtórzył się 
ten trzask, jak kanonada najstraszniej 
szych armat, a bębny warczały...

Panna Żulińska padła pierwsza na 
kolana, a za nią runął cały tłum, wszy
scy, co do jednego, katolicy i żydzi, 
bez krzyku, bez słowa. Tylko jedna 
pani Krajewska stała, — szóste, nie
ruchome drzewo męki i wysoko nad 
naszyfhi głowami podnosiła dziecko — 
trzyletnie może dziecko, pokazując je 
wiszącemu mężowi.

Maria W ielopolska.

„Wampiry” 
angielskie 

w Grenlandii
Angielskie samoloty 

napędzie odrzutowym 
„Wampiry", przeleciały 
nad Atlantykiem z An
glii do Stanów Zjedno
czonych. Samoloty za
trzymały się w drodze 

w Grenlandii.

(Foto: Record)
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kim do twarzy, lecz jeśli myślisz, że 
tym rozczulisz Augusta i dworaków 
poruszysz, mylisz się mocno... Śmiać 
się będą! Oni tragedii nie lubią... Pój
dziesz w żałobie! Powiedzą, żeś doj
rzała do trumny; pochowają lekkim 
sćrcem...

— Bądź co bądź w żałobie! Pójdę 
w żałobie — powtórzyła Teschen... — 
ale pójdę... stanę przed nim jak wid
mo milczące...

— A że Hoymowa będzie rumianą, 
wesołą i świeżą, znikniesz jak widmo 
niepostrzeżona... Wierz mi... przeszło
ści powrócić nie podobna.

Spojrzała na zegar...
— A! jak późno! żegnam cię... do 

balu! Ja także będę na nim... ale na 
drugim planie, jako widz, który akto
rom przyklaśme... Bądź zdrowa!

Farami wchodziły damy, wiedzione

wody znacznie trudniej, nlź pływać na po
wierzchni. jak to cz.ynią ludzie.

Wyjdźmy jednak na ląd I porównajmy re
kordy biegaczy z szybkością różnych zwie
rząt lądowych. Wyniki Judzkie zbliżają się 
na krótkich trasach od 85—36 km. na go
dzinę. Zwykły Jnindel robi Jut 40 km. na go
dzinę, a chart jest w stanie dojść do 60 km. 
na gbdz. Najlepszy pies myśliwski nie dogo
ni dorosłego i wypoczętego zająca (75 km. 
na godz.). Psy ustępują też w sz.ybbkości ko
ntom wyścigowym, które na dobrym lorze, 
bez przeszkód, poruszają się z przeciętną 
szybkością dobrego samochodu (70 kro. na 
godz.).

Fautcra I sokół
Frzekroczj-wszy tę szybkość, wkraczamy 

już w domenę najlepszych biegaczy, jakich 
zna przyroda. Gazcla pozostawia daleko w’ 
tyle człowieka, psa i wyścigowego wierz
chowca. Niektóre antylopy mliną z szybko
ścią 95 km. na godz. Według opinii zoolo
gów, mogą one osiągnąć nawet. 100 km. na 
godz. Są to zresztą rzeczy niełatwe do usta
lenia i nie bardzo można sobie wyobrazić w 
jaki sposób, nawet wytrawny sędzia wyści
gowy potrafiłby ściśle ustalić szybkość śmi
gającej po stepie antylopy.

Nie wszyscy wiedzą, że palmę pierwszeń
stwa w szybkości biegu posiada pantera. 
Potrafi ona dopędzić, sadząc olbrzymimi su
sami, najszybszą antylopę i osiągnąć 110 km. 
na godzinę.

Na ziemi więc, jak i w wodzie jesteśmy* 
bici przez konkurentów ze świata zwierzęce
go. A w powietrzu?

Świeżo jeszcze mamy w pamięci ostatnie 
rekordy’ lotnicze. Na dziesiątki liczymy już 
pilotów, którzy przekroczyli i .000 km. na 
godz. Czyżby 1 w powietrzu człowiek wypo
sażony w potężne silniki mechaniczne, miał 
ustąpić ptakom i owadom o skrzydłach, po
ruszanych jedynie siłami mięśni?

Poczciwy gołąb pozostaw’la za sobą w tyle 
konia wyścigowego i zająca. Orzeł osiąga 
100 km. na godz., a jaskółka lecąca na wiel
kich przestrzeniach z szybkością 170 km. na 
godz., wykazuje już w’ pełni przewagę szyb
kości. jaką dać może oderwanie się od zie
mi. Najszybszy m ptakiem, cenionym zresztą 
z tego powodu przez myśliwych, jest sokół.

Najpowolniejszy tw’ór przyrody
Powszechnie uważano, że w świecie zwie

rząt niższych, bezkręgowych, wśród mięcza
ków, czy owadów, trudno znaleźć szybkość 
godną uwagi.

Bliższe wglądnlęcle w ten świat, zmusza 
nas jednak do rewiąji poglądów.

Bliski, choć niemile widziany towarzysz 
człowieka, jakim jest pchbi, dokonuje zadzi
wiających wyczynów lekkoatletycznych. Po* 
trafi ona przeskoczyć przeszkodę wyższą od 
niej 300 razy. W odpowiedniej proporcji od
powiadałoby to skokowi człowieka do wyso
kości przeszło 500 m.I

W wielkie zdumienie wprawiła zaś uczo
nych niepozorna mucha o łacińskiej nazwie 
Cephenomyla, żyjąca w krajach tropikal
nych. Przy pomocy specjalnej aparatury* u- 
dało się ustalić, że potrafi ona przeszywać 
przestrzeń szybciej cd głosu, osiągając 1.300 
km. na godzinę.

W świetle tych danych, sprawność fizycz
na człowieka we wszystkich konkurencjach 
przedstawia się opłakanie w porównaniu ze 
światem zwierzęcym. Należymy* do najpo
wolniejszych tworów przyrody”.

Księżna Julianna 
na Igrzyskach Olimpijskich

Haga. — Księżna Julianna, następczyni tro
nu ho'enderskiego, wyjechała na kilka dni 
do Ix>ndynu. Księżna będzie obecną na Igrzy
skach Olimpijskich.

przez mężów lub krewnych. Po nad
zwyczajnej świetności strojów nie było 
się można domyśleć klęsk wojny, jaka 
kraj z Saksonią połączony dotykała, 
ani wyczerpania skarbu; król miał 
strój brylantami okryty, Ogromne gu
zy diamentowe, szpadę z wysadzaną 
nimi rękojeścią, trzewiki nawet ze 
sprzączkami lśniącymi diamentów ro
są... Majestatyczna jego postać jak
by odmłodzona, promieniejąca, więcej 
by przystała zwycięzcy niż zmuszone
mu do walki o koronę z nieprzyjacie
lem zawziętym...

Na sukniach pań błyszczały także 
mnogie klejnoty, a wiele z tych pięk- 
noci wcale ich nie potrzebowało. Kró
lowa ukazała się nareszcie, ubrana do
syć skromnie; August z galanterią i 
poszanowaniem na spotkanie jej po
spieszył, muzyka zabrzmiała fanfarą... 
Głównych aktot'ek dotąd nie było...

Już pan zaczynał brew olimpijską 

ką akcję uświadamiającą na wal wśród mało- 
i średniorolnych chłopów o korzyściach, wy
nikających zc spółdzielczego sposobu gospo
darki produkcyjnej.”

Taką kłamliwy propagandą stara się 
reżim warszawski szczuć robotników 
rolnych przeciw chłopom, zamiast dać 
robotnikom rolnym przyrzeczone go
spodarstwa z wielu tysięcy nierozparce 
lowanych majątków ziemskich, na 
których rozpierają się dygnitarze pc- 
peerowscy i ich przyjaciele.

Przecież podobnie jak za czasów sa
nacyjnych i lewiatańskich p. Minc 
wszelkie kredyty dąje swojemu prze
mysłowi, a wieś nie dostaje nic. To 
też obecny reżim tak samo jak sana- 
cyjno-lewiatański jest największą prze
szkodą do podniesienia kultury rolnej 
na wsi do poziomu, jaki istnieje w Da
nii i innych krajach o samodzielnych 
gospodarkach chłopskich. Traktując 
tak po macoszemu wieś umyślnie, aby 
wypędzać ludzi ze wsi do przemysłu, 
poleca się jako lekarstwo „spółdziel
czy sposób gospodarki produkcyjnej”, 
czyli kołchozy sowieckie.

Reżim warszawski prześciga się o- 
becnie w dążeniach, by wykazać, że 
nie idzie śladem Tito. Gomułka od te
go zachorował. .

List z Szwajcarii
(Dokończenie ze strony 1-ej)

Wydarzenia polityczne na arenie 
międzynarodowej były też jednym z 
głównych motywów w przemówieniach 
z okazji święta narodowego Szwajca
rii, w dniu 1 sierpnia. Baczną uwagę 
poświęci Pi m zarówno prezydent Związ
ku, Celio, głównodowodzący generał 
Guisan jak też prezydent rady naro
dowej w Genewie, Albert Picot. Ten 
ostatni użył następujących słów: „Po
kój 1945 r. nie przyniósł nam bezpie
czeństwa. Europa jest podzielona. 
Pokój 1945 r. nie uwolnił nas od pią
tej kolumny, która pracuje bez przer-

Przyjemności morza

■ ■ S V

Slicznie wygląda lód. 
się na falach morskich.*

^sociated t*reM)
Aa. kołysząca 

xrez jednak trzeba
zręczności, aby kierować nią na wzburzonym 

morzu.

Ihidowa nowych gmachów 
z okazji Roku świętego

Rzym. — W tych dniach zostanie rozpo
częta budowa dwóch nowych gmachów przy 
Via della Conciliazione, na koszt Stolicy św. 
Jednym z nich będzie „Dom Pielgrzymów” 
a drugi pomieści różne biura Stolicy św., 
które zostaną założone z okazji Roku Świę
tego. Poza tym zostanie zbudow’ane obszer-
ne audytorium. (C.I.C.).

Kardynał pracuje na polach 
rodzinnej wioski

Budapeszt. — Kardynał Mindszenty, pry
mas Węgier,r opuścił .wój pałac w Eszter- 
gen, aby odpocząć w domu swojej matki, w 
rodzinnej wiosce Gschimindszent. Według 
zwyczaju, któremu hołduje od ]at, Kardynał 
pracuje cały dzień w polu wraz ze swoją*ro
dziną i wieśniakami. Wczesnym rankiem od
prawia Mszę św., poczem udaje się do pra
cy. PowTaca o zachodzie słońca w otoczeniu 
wieśniaków, którzy darzą, go wielkim sza-
cunklem. (C.I.C.)

Pierwszy „syndykat wolny” 
we Włoszech

RZYM. — Donoszą o utworzeniu pierw
szego „syndykatu wolnego” w ramach no
wej katolickiej i antykomunistyczjiej orga
nizacji gyndykalnej. Nowa centrala ayndy- 
kalna, pewstała z rozłamu włoskiej C.G.T., 
kontrolowanej przez komunistów, zapewnia, 
źo połowa z 104 tysięcy włoskich pracowni
ków poczt przystąpi do nowego „syndykatu 
wolnego", utworzonego dla nich oraz zapo
wiada utworzenie w najbliższ.Mn czasie in
nych syndykatów dla innych kategoryj pra
cowników.

marszczyć i oglądać się na Furstem- 
berga tym wzrokiem, którego wyraz 
był mu dobrze, zrozumiałym, gdy u 
drzwi wschodowych, pomimo poszano
wania dla osoby króla, dał się słyszeć 
szmer tłumiony..., Ludzie rozstępywać 
się zaczęli, oczy wszystkich zwróciły 
się w tę stronę... Furstembcrg szepnął:

Idą!
Jakoż po chwili ujrzano bladą, zżół- 

kłą twarz hr. Hoyma, który wiódł pod 
rękę żonę...

Nigdy może na tym dworze, nawy
kłym do oglądania piękności, bardziej 
olśniewająca postać się nie ukazała;

Hrabina Hoym wśród tych wielkich 
pań szła z majestatem królowej na 
czole, nieulękniona, spokojna, poważ
na, piękna tak, iż z ust wszystkich je
den cichy okrzyk podziwienia wyrwa
ła. Król trzymał w nią od wnijscia 
wlepione oczy, ale się z jej wzrokiem 
nie spotkał... Mając być przedstawio
ną królowej, dala się wieść ku niej nie 
zdając wcale być przejętą blaskiem te
go dwmru ani apollińską pięknością 
króla, który widocznie stanął tak, aby 
się z jak największym wdziękiem pani 
przybyłej przedstawić. Zniecierpliwie
nie drgnięciem odmalowało się na pań
skiej twarzy.

ICiąg dahzy nastąpi).

M ai e sensacje 
z wielkiego świata
g Niemki z Mannheim nie chcąc płacić 

zbyt wygórowanych cen za jarzyny, ze
brały z półek większy Ilość przejrzałych 
pomidorów i zbombardowały nimi bezlito
śnie właściciela składu.

g Od zakończenia wojny w ięzienla bry
tyjskie są przepełnione i przestępczość 
wśród młodzieży ciągle wzrasta; najlep
szym tego dowodem są następujące dane 
statystyczne: W 1989 roku było w Anglii 
10 tysięcy więźniów, w 1947 roku 17 ty
sięcy a obecnie ponad 20 tysięcy-

■ Czterdziestoletni Włoch Gismondo 
Cason, sanitariusz z zawodu, ustalił nowy 
rekord Jako krwiodawca. Mianowicie od
dał w swy*m życiu już 270 litrów krwi 
w czasie 1227 transfuzyj.

■ W Hiszpanii urodziło się dziecko, 
które posiada 26 palców’. Ten niezwykły 
wj-padek zdarzył się w wiosce Matilla-Ia 
Seek. Noworodek posiada po 6 palców u 
każdej ręki 1 po 7 u każdej nogi.

■ VV Legagno niedaleko Mediolanu 
pewna młoda wieśniaczka udała się w 
czasie burzy do pobliskiej dzwonnicy l za
częła dzwonić, by rozpędzić chmury. 
Wkrótce została porażona piorunem.

■ W Chicago zmarła w nędzy słynna 
sopranistka francuska May de Souza, 
która około 1910 roku znaną była w Mou
lin Rouge w Paryżu i która miała w o- 
wym czasie u swych stóp wicie głów ko
ronowanych Europy.

■ Nie ada rekord pod względem prze
stępczości pobił Amerykanin Franciszek 
Aulcz Jat 26, który’ skazany został w Sao- 
Franclsco za kradzieże, rozbój i włama
nia na łączną karę 440 lat więzienia.

wy, by poderwać ducha wolnych na
rodów. Byliśmy świadkami w ostat
nich miesiącach wydarzeń, które w 
ciągu kilku dni zamieniły wolne naro
dy w niewolników, wolne kra je w wię
zienia, z których obywatele nie mogą, 
się więcej wydostać. Bądźmy czujni * 
by uniknąć podobnego losu...”

Dużą sensację wywołała tutaj spra
wa Rumuna, niejakiego Solvan Vitia- 
nu, który od dłuższego czasu przeby
wał w Szwajcarii w charakterze pry
watnym, zajmując się rzekomo han
dlem. Skoro władze szwajcarskie u- 
staliły, że Vitianu zajmuje się fak
tycznie szpiegostwem i osadziły go wr. 
więzieniu, pani Anna Pauker zażąda
ła dla niego przywilei dyplomatycz
nych. A gdy Szwajcaria odrzuciła z 
oburzeniem tego rodzaju żądanie, pa
ni Pauker w odpowiedzi zamknęła 
konsulaty szwajcarskie w Rumunii.., 
Przykład współpracy Wschodu z Za
chodem !

Sprawy polskie, a raczej Polski pod 
jarzmem pepeerowskim, zajmują spo
ro miejsca w tutejszej prasie. Cieka
wy ar4 "kuł ukarał się kilka dni temu

•* * „Leur
v~j *ch nie- 

nawiśc -.u. Jeebto ko-
respondencja z warszawy, w której 
autor, dobrze obeznany ze stosunkami 
panującymi dziś w Polsce, wykazuje, 
w jaki sposób rządy komunistyczne 
starają się podtrzymać, podsycać i 
wykorzystywać dla własnych celów 
politycznych nienawiść ludności do 
Niemców. Nienawiść ta, która jest w 
pełni zrozumiałą i uzasadnioną, Sowie
tom jest na rękę, z jednej bowiem, 
strony „metodą porównawczą” pozw? 
la osłabić wrażenie terroru, jaki PPR i 
Bezpieka stosują w Polsce, z drugiej 
zaś mają nadzieję, że zjednają sym
patię w szerokich kolach dla ich poli
tyki w stosunku do Niemiec...

Sporo też miejsca i uwagi poświę
ca prasa tutejsza problemowi t. zw. 
„uzbrojenia moralnego”, którego wy-« 
znawcy zebrali się obecnie w Caux, na 
kongresie międzynarodowym w którym 
uczestniczy 30Ó osób, reprezentują
cych 14 krajów; sama delegacja fran
cuska liczy z górą 60 osób...

W końcu, mówiąc o stanowisku opi
nii i prasy wobec wydarzeń aktual
nych, warto wspomnieć i o tym, że, od
miennie niż w innych krajach, Olim
piada nie budzi tutaj żywego zainte
resowania. Słusznie, naszym zdaniem, 
Robert de Traz, na łamach „Journal 
de Geneve”, podniósł ostatnio, że u- 
waga i zainteresowanie, jakie Zachód 
przj^dązuje dziś do Olimpiady, nie 
pozostają.w żadnym stosunku do po
wagi międzynarodowej sytuacji poli
tycznej, i że nie wiadomo, czy ci, któ
rzy dziś współzawodniczą w igrzyskach 
sportowych, nie będą zmuszeni jutro 
walczyć ze sobą na polu bitwy...

Sg.

Wakacje żołnierzy 
amerykańskich w Niemczech

(Foto: Ne-w Jtortc Timeal, 
26 pułk piechoty amerykańskiej spędził ty. 
dzień urlopu w Alpach Bawarskich. — Na, 
mioty u stóp „Zugspitz", najwyższego szczy-j 

. _tu niemieckiego w okolicy Ganniscłu

i



D z 1 8 : Wnlebowz. N.'IP, 
3 u t r o : Rocba w.

Pojutrze:Jacka w.

► £cha Om i a 4
Niedzielny Zlot Katolickich Stówa 

rayszeń Młodzieży Męskiej i Żeń
skiej, jest wydarzeniem wielkiej wa
gi dla Wychedztwa, Hasła m’odzie
ży winny się odbić echem po całej 
Francji, i gdziekolwiek młodzież polska 

• jest rozsiana, a więc wśród polskich 
górników, robotników rolnych i całe
go uchodztwa wojennego.

W dniu 15 sierpnia br, odbywa się 
w BUJy Montigny w Północnej Fran
cji potężna manifestacja naszej mło
dzieży^ polskiej, która w liczbie wielu 
tysięcy odbędzie przegląd dorobku or
ganizacyjnego i złoży świadectwo przy 
wiązania do ideałów religijnych i oj
czystych, jak również do - cywilizacji 
chrześcijańskiej, opartej na ideal izmie 
i poszanowaniu praw jednostki ludz
kiej.

Niezależna młodzież pragnie poka
zać starszemu społeczeństwu polskie
mu, jak również społeczeństwu fran
cuskiemu wyniki swojej pracy w ra
mach związków niezależnych, /dala od 
wszelkich wpływów politycznych a 

zwłaszcza zaprawionych wrogą- wolno
ści ideologią materialistyczną, którą 
niesie komunizm i materializm dziejo-

Nie trzelia dowodzić, iż potęga każ
dego narodu związana jest z młodzie
żą. W interesie zatem każdego pań
stwa leży, żeby młode dorasta jące po
kolenie wychowało się w Id imacie 
wolności, swobody, piękna fizycznego 
i moralnego. Obserwując prace kil
kutysięcznej rzeszy członków K.S.M.P. 
M. 11. trzeba zauważyć, iż trzon i siła 
tej młodzieży polskiej we Francji wy
rasta na podłożu idealizmu, na prze- 

• konaniu, iż .jedynie w zwartości zbu
dowanej na solidnej opoce, można 
zatknąć sztandar polskości, kultury 
narodowej i rełigii katolickiej.

Młodzież katolicka we Francji bu
duje gmach organizacyjny samodziel
nie, rzeźbi swą przyszłość nie tylko na 
boiskach sportowych, na kursach or- 
granizacyjnych i kulturalnych, ale 
przede wszystkim na nabożeństwach 
po kościołach, kaplicach, na uroczy
stościach religijnych i na akademiach, 
gdzie wychodzfv o polslde i uchodź two 
w1J " 1 łr * * dej

p-dzi-. 
AWta imp . *, artystyczne.

Z okazji więc Zlotu życzymy mło 
dzieży polskiej zrzeszonej w K.S.M.P., 
by wytrwała przy swoich sztandarach 
i przy swym programie pracy, -— u- 
mocni'a swe pozycje i szkoliła działa
czy społecznych, wykazujących pięk
ne charaktery i cnoty chrześcijań
skie, dziś więcej niż kiedykolwiek po
trzebne ludziom i narodom. W zry
wie jaki podjęła, niechaj zajmic czo
łowe miejsce wśród młodego pokole
nia we Francji, oraz niech stanie się 
przykładem i pomocą duchową dla 
młodzieży' w Polsce, walczącej w cięż
kich i nierównych warunkach o naro
dowe 1 katolickie zasady wychowaw
cze.

Jgladti Rafał — slonecskuje, 
Panna sa nim też próbuje, 
Patrzy Raf jak sroka tv gnat, 
Siedziałby tak wiele lat!

SłoAce tak miło przygrzewa;
Spać najlepiej — Raf już ziewa; 
Czas tymczasem szybko mija; 
Wreszcie panna rzeczy zwija.

Śmieje R niej cala piątka - 
„Bo na plecach jej pamiątka!” 
Podobizna, jej została: 
„Biała sylwetka Rafała!”

104) (Ciąg dalszy)
Po jego wyjściu wszyscy lżej ode

tchnęli, jakby po zniknięciu czarnej 
chmury, a gdy jeszcze na rozkajz pani 
Flory (która właściwie już od kilku 
tygodni rządziła Bursztynowym Do
mem) podano przednie wina i zakąski, 
serca się nieco rozjaśniły i z przyjem
nością. nawet prawic z zapałem, wy
pito zdrowie jutrzejszych nowożeńców.

Nazajutrz istotnie od rana pan 
Schultz poślubił panią Florę, która o- 
trzymała mnóstwo pysznych podar
ków, tak od męża jak i od znajomych, 
a zwłaszcza od swoich dwóch najlep
szych przyjaciół, pana Kazimierza i 
pana Władysława. Dla dwóch ostat
nich był to najlepszy sposób niejakie
go wywdzięczenia się panu konzulowi, 
który z nieprzepartą wyniosłością nie 
chciał wchodzić w żadne rachunki z pa
nem starościcem, ani sobie dał mówić 
o kosztach, łożonych na odchowanie 
Hedwigi.

— Nie, nie, keine gadanie — odpo
wiadał. — Niechże ja już na zawdy 
ostanę „dobrodziejem”.

Sam więc nic nie przyjął, ale upo
minków dla żony nie mógł w żaden 
sposób odmówić, bo pani Flora przy
jęła je skwapliwie, tym skwapliwiej, 
że teraz wchodząc przez męża do pa
tryc jatu miejskiego mogła już na ko
niec nosić i drogie tkaniny i rzeczywi
ste klejnoty.

Wieści z Polski'
Statystyka wyznań w Polsce: 97% katolików , -* w • Katowice. — Na terenie Zagłęb‘a Wę;

Warszawa. — Według oficjalnego 
komunikatu sekcji polityczno-społecz
nej warszawskiej Rady Miejskiej, ist
nieje obecnie w stolicy Polski 13 wy
znań, uznanych przez państwo. Rzym- 
sko-katelicy stanowią 97 procent lud
ności; 3 procent przypada na inne wy
znania. Najliczniejszą grupę z nich

Wieś odbudowuje się 
własnym wysiłkiem chłopskim

Częstochowa. — Wieś Starokrzepice (gm 
Kuźnica), położona w zachodniej części po
wiatu częstochowskiego, świeci niewątpliwie 
przykładem pod względem dobrego gospoda
rowania.

„W okresie okupacji cala niemal ludność 
Starokrzepic została wysiedlona. Pozostała 
jedynie garstka mieszkańców, którzy byli 
Niemcom potrzebni do wykonania najcięż
szych prac. Umieszczono ich w najnędzniej
szych chatach i przystąpiono do burzenia 
znajdujących s'ę w doskonałym nawet sta
nic budynków mieszkalnych, które okupant 
uznał za niepotrzebne ze względu na tworze
nie większych gospodarstw. Miejsce rolni- 
ków-Polaków zajęli Niemcy z Besarabii. U- 
prawlając ziemię na sposób, stosowany po-

Wywóz 150 tys. ton cukru
Warszawa. — Wywóz z Polski żywności, 

którą można sprzedać za granicą za dolary 
1 funty, jest bezwzględny. W r. 1946 wy
wieziono cukru o kilka tysięcy ton więcej niż 
w najlepszych czasach przedwojennych.

W roku bieżącym zapowiadają wywóz dwu
krotnie większy czyli ok. 150 tys. ton cukru. 
Na głowę ma przypaść w Polsce 14 kg cu
kru, podczas gdy w Anglii przypada go 3 do 
4 razy tyle. Dochodzi do tego, że Anglicy 
są zdrowi, a dzieci polskie w jednej trzeciej 
są tuberkuliczne a w dwóch trzecich zagro
żone tuberkulozą. .

Brak mięsa w Warszawie
Warszawa. — Od pewnego czasu obser

wuje się na rynku warszawskim brak m:ę- 
sa, (szczególnie tkuszczów). Przyczyna te
go braku — to być może żniwa, ale także 
wielki wywóz bekonów i szynek za granicę.

Wiele prywatnych wytwórni wędlin 1 za
kładów rzeźniczych nie ma towaru.

Niedbalstwo 
przyczyną katastrofy budowlanej 

Sprawcy posiedzą
Warszawa. — Sąd Okręgowy w Warsza

wie rozpatrzył pierwszą, po wojnie sprawę o 
nieumyślne spowodowanie katastrofy budo
wlanej, która pociągnęła za, sobą ofiary w 
ludziach.

Na ławie oskarżonych zasiedli Karol Pa- 
luchowski i Józef Zomnier — pracownicy 
budowlani, obaj pod zarzutem dopuszczenia 
przeć niedbalstwo do zawalenia się stropów 
demontowanego domu przy ul. Chłodnej nr. 
39 Warszawie ,na skutek czego w kata
s' -* " osoby a 2 dalsze doznały

, * i Zo mm era na
karę I ł u więzienia.

W.mwi «iługoletniego więzienia
łx>dż. — Wojskowy Sąd Rejonowy w Ło-

dzi na sesji wyjazdowej w Końskich ogłosił 
wyrok skazujący na 6 członków organizacji 
WIN. Oskarżeni oni byli o prowadzenie dzia
łalności nielegalnej i dywersyjnej na terenie 
powiatu koneckiego oraz stosowanie terroru 
wobec funkcjonariuszy państwowych i człon
ków partii reżymowych. Akt oskarżenia za
rzucał im również dokonanie w sierpniu 1945 
zabójstwa majora Czerwińskiego. Oskarże
ni nie skorzystali z amnestii i do chwili a- 
resztowania t.j. do czerwca 1948 prowadzili 
działalność nielegalną i przechowywali broń 
i amunicję.

Sąd, po zastosowaniu amnestii, skazał M. 
Okoniewskiego i R. Jedynaka na 15 lat wię
zienia, Błaszczyka i Sikorę na 8 lat więzie
nia oraz Szwarca i J. Okoniewskiego na 6 
lat więzienia. .•

W południe odbył się u pana Schul- 
tza obiad, na którym Mina wystąpiła 
z arcydziełami kuchmistrzostwa. Jed
nak pomimo darów i przysmaków, 
między zgromadzonymi ciągle jeszcze 
panowała niejaka sztywność. Było 
do niej kilka powodów; najprzód obec
ność pastora, zajmującego poczesne 
miejsce u stołu mroziła świeżo przy
byłych gości, którzy jeszcze nie przy
wykli do gdańskiej mieszaniny wy
znań; a przy tym w każdej rozmowie 
potrącano co chwila o tysiąc szczegó
łów z przeszłości, przy których ci i 
owi wzajem się boczyli. Chłodne więc, 
iście purytańskie, było to wesele.

Dopiero wieczór ostatnie lody stop
niały w Artus-hofie, gdzie na wniosęk 
burmistrza Freimutha Gilda 6-go 
Krzysztofa wyprawiła ucztę dla pań
stwa rajcostwa.

Co prawda, z początku pan bur
mistrz był nieco markotny, że pani 
Flora oddała innemu tę szacowną rącz

(1.200) stanowią metodyści. Liczba 
członków niektórych sekt nie przekra
cza setki. Liczba „bezwyznaniowych” 
wynosi okołu stu. Powyższe, dane sta
tystyczne odpowiadają proporcjonal
nie danym w całej Polsce. Zanotować 
należy, że sekty i wyznania nic katolic
kie cieszą się znacznym poparciem o- 
bccncgo reżimu. (CIC)

przednio w Besarabii, Nipmcy doprowadzili 
niebawem objęte przez nich gospodarstwa 
do upadku. Wyjałowiona przez nich ziemia 
nic mogła fiłać tych plonów', jakie otrzymy
wali dawniej rolnicy polscy.

Po wyzwoleniu mieszkańcy Starokrzepic 
powrócili do swej rodzinnej wsi i przystą
pili do jej odbudowy. Najtrudniejszym za
daniem okazało się w pierwszym etapie pra
cy ustalenie granic poszczególnych gospo
darstw. jednak dzięki wspólnemu wysiłkowi 
sprawa ta szybko została załatwiona. Z ko
lei przystąpiono do budowy budynków mie
szkalnych i pomieszczeń gospodarczych na 
miejsce zniszczonych przez okupanta. Od
budowa rozpoczęta w 1945 r., trwa nadal.

Pierwsze plony powojenne w Starokrze- 
picach były słabe, tegoroczne jednak dorów
nały już przedwojennym, lecz wyjałowiona 
przez okupanta ziemia wymaga użyźnienia, 
do czego konieczna jest większa ilość nawo
zów' sztucznych, o które ludność Starokrze
pic czyni starania.

Kto winien ?
Kraków. — W klinice ginekologiczno-po

łożniczej w' Krakowie Aleksandra Duszak 
miała być poddana lekkiemu stosunkowo za
biegowi ginekologicznemu a N. Janusz cięż
kiej operacji ginekologicznej. Z przyczyn — 
które muszą być wyświetlone — zamienio
no pacjentki i u A. Duszak przeprowadzono 
ciężki zabieg ginekologiczny, powodując przy 
tym u niej trwałe kalectwo.

Prowadzone w tej sprawne śledztwo sądo
we wykaź.e niewątpliwie winę tycb, którzy 
przez karygodną lekkomyślność i brak od
powiedzialności pozbawili kobietę największe 
go szczęścia — możliwości zostania matką.

Wielki pożar w Grajewie
Białystok. — W Grajewie wybuchł groźny 

pożar, który w błyskawicznym tempie objął 
całą ulicę Białostocką. Tylko dzięki ener
gicznej akcji, wezwanych straży pożarnych 
z Białegostoku, Szczuczyna, Ełku i Gonią
dza, zdołano uratować sąsiednie dzielnice 
miasta.

Pierwszy — z n eustalonych dotąd przy
czyn — zapalił się budynek mieszkalny, po
łożony obok toru ko’ejowego. Silny w tym 
dniu wiatr przeniósł ogień na nastę.pne za
budowania i wkrótce cała ulica stanęła w 
płomieniach. Trwające od kilku dni upały i 
susza ułatwiły rozszerzenie się ognia.

Ogółem spłonęło w czasie pożaru 14 do
mów mieszkalnych i wiele zabudowań gospo
darskich.

Sklepy p. Minca
Poznań. — Otwrarto tu pierwszy w ;Wiel- 

kopolsce eklep Państwowej Centrali Handfo- 
wej. najbliższych dniach nastąpi otwar
cie dalszych takich sklepów w Poznaniu.

Opole — miasto X wieku
Opole. — 1 lipca rozpoczęły się w Opolu 

prace wykopaliskowe przy przedhistorycznej 
osa Izie słowiańskiej na „Ostrówku”. Prace 
wykopaliskowa prowadzone są u podstawy 
starej baszty Zamku Piastowskiego, zburzo
nego przez Niemców w 1928 r. Przy burze
niu Niemcy natknęli się na dobrze zachowa
ne szczątki miasta Opola z X wieku. Gdy 
przekonali się o słowiańskim charakterze 
znalezisk, roboty zostały przerwane, a całą 
sprawę skrzętnie zatuszowano. Obecnie po
wstał specjalny komitet mający na celu prze
prowadzenie prac wykopaliskowych na te
renie starego Opola.

kę, o którą on niestety, jako człowiek 
żonaty, nie mógł się dobijać. Ale mą
dra pani Schultzowa kilku słowy czy 
kilku spojrzeniami umiała go tak udo
bruchać jakby sam król Artus, a za 
jego przykładem rozruszali się i wszy
scy inni.

Ba! Nie tylko panowie, ale nawet 
i słudzy.

Maciek tak był uszczęśliwiony po
myślnym zwrotem w losach swego pa
na, że kogo spotkał, to i ściskał. Na
wet gdy spotkał Kubę Grubaska, to i 
jemu rzucił się na szyję, wycałował go 
w oba policzki, a chcąc się przed nim 
pochwalić sutością swego mieszka 
(który u pani starościny hojnie zao
patrzono), zaprosił go, ni mniej ni wię
cej, tylko „Pod Łososia”. (Sławny 
ów zakład istniał już od lat kilkudzie
sięciu). Tam, przy kubeczkach „Zło
tej wody”, jak zaczęli wspominać ową 
noc okienkową, tak się aż popłakali 
z rozczulenia i Li lina, co niegdyś była

| wego Związki Zawodowe przystąpiły <jo ak- 
• cji zwalczania alkoholizmu wśrói robotni
ków. Zwrócono uwagę, aby aktywiści związ- 

! kowi, radcowie zakładowi i mężowie zaufa- 
i nia dawali przykład swym zachowaniem ca- 
I łemu ogółowi robotniczemu. Na ogólnokra- 
: jowej naradzie górniczej w Sosnowcu, górni- 
: cy postanowili zwrócić się do rad wojewódz
kich z terenów górniczych o spowodowanie 
zarządzeń wstrzymujących sprzedaż alkoho
lu w dni wypłat, t. j. dwa razy w ciągu mie
siąca. e * *

Wyczerpująca praca w kopalniach daleko 
dłuższa i cięższa niż w innych krajach Eu
ropy wyczerpuje organizm robotnika, który 
dla przezwyciężenia wyczerpania chwyta się 
wódki. Trzeba więc skrócić czas pracy gór
nika do takiej długości, jaka obowiązuje na 
Zachodzie i polejszyć jego odżywianie.

Zatonął jacht na pełnym morzu
Gdańsk. — Według informacji gdańskie

go Urzędu Morskiego, na pełnym morzu w 
okolicach Spiewowa — zatonął jacht Aka
demickiego Związku Morskiego „Poświst” 
wraz z 4 członkami załogi.

Jeden z żeglarzy został uratowany po 14- 
godzinnym pobycie w wodzie. Kobieta, któ
rą zdołano także wydobyć z wody, umarła 
w' szpitalu. O reszcie załogi brak wieści.

Według relacji uratowanego członka za
łogi jacht zatonął wskutek oberwania się 
z niewiadomych przyczyn kilu.

Tragiczne porachunki
Poznań. — Stanisław Tatach ze wsi Za- 

gacie, mając zadawnioną urazę do Jana Ka
pusty. wszczął z. nim bójkę na drodze. Na 
skutek odniesionych w bójce obrażeń Kapu
sta zmarł. Sąd Okręgowy skazał Tatacha na 
8 lat więzienia.

Reesego powieszono
Sosnowiec. — W marcu b.r. w Sądzie O- 

kręgowym w Sosnowcu odbyła się głośna 
sprawa sekretarza niemieckiej policji kry- 
minalncj z okresu okupacji w Sosnowcu. Był 
nim niejaki Fryderyk Reese, wielki polako
żerca, który m. in. brał udział w egzeku
cjach publicznych i łapankach. Po wyroku, 
skazującym oskarżonego na karę śmierci 
przez powieszenie, została wniesiona apela
cja do Sądu, Najwyższego. Jednakże Sąd 
Najwyższy odrzucił kasację, a Prezydent 
Rzeczypospolitej nie skorzystał w stosunku 
do oskarżonego z przysługującego mu pra
wa łaski, Wyrok na Reescm wykonano 3 
sierpnia, *

Papieros przyczyną nieszczęścia
Wałbrzych. — Wypadek Michała Urbania

ka z koksowni „Biały .Kamień” winien być 
ostrzeżeniem dla wszystkich pracowników, 
zatrudmonych przy materiałach latw’opal- 
nych. Wypadek ten miał miejsce jeszcze w 
marcu br. Urbaniak, jako przodowy, stał 
przy pompie tłoczącej benzynę oraz smołę 
do cystern, stojących na torze kolejowym. 
Mając zanieczyszczone ubranie kwasem siar
kowym postanowił oczyścić je benzolem. Po 
ukończeniu czyszczenia zapalał papierosa.

W tym momencie od papierosa zapalił mu 
się przesiąknięty benzolem bandaż, którym 
miał owiniętą lewą rękę, od bandażu zaś 
zajęło się ubranie również przesiąknięte ben
zolem. Gdy Urbaniak zrzucił palące s:ę u- 
branie z siebie, zajęło się stojące obok wia
dro z benzolem i pożar mógł się rozszerzyć 
dalej, co widząc Urbaniak porwał wiadro i 
wyrzucił je na pobliski tor kolejowy, gdzie 
na dobitkę zapaliła się smoła, rozlana mię
dzy podkładami. Na szczęście ule było w 
pobliżu cystern i przybyła wkrótce straż po
żarna kop. „Biały Kamień” zdołała ogień 
ugasić.

Odkryta osada w Opolu dowodzi, że mia
sta w Polsce istniały już w X wieku po 
Chrystusie, czemu przeczyli pseudouczeni 
niemieccy, twierdząc, że dopiero Niemcy za
kładali pierwsze miasta w Polsce. Prace 
wykopaliskowe prowadzi prof, archeologii na 
Uniwersytecie Wrocławskim, dr Rudolf Jani
ka. W pracach biorą udział uczestnicy cze
scy i francuscy. Odkrycia archeologiczne na 
terenie Opola mieć będą ogromne znazenie 
dla historii miast w Polsce i staną się je
szcze jednym potwierdzeniem tezy o słowiań- 
skości Ziem Odzyskanych.

przedmiotem ich walki, obecnie za
dzierzgnęła między nimi węzeł niero
zerwalnej przyjaźni.

Wprawdzie i teraz tylko co nie przy
szło znów do kłótni, obaj bowiem, 
wśród poufnych zwierzeń, wyznali so
bie, że palą koperczaki do bystrookiej 
Fruzi. Ale pogodził ich trzeci towa
rzysz, pewien ślusarz, wielki bywalec, 
który im opowiedział pod sekretem, że 
nie mają się o co czubić, bo Fruzia 
już jest po zrękowinach z dominikań
skim organistą, który będzie mężem 
przewybornym, jako człek i dostatni 
i uczony: do południa on wygrywa na 
różne cudne agnusy1) i kalikantom2) 
wymyśla, po południu chłopięta spędza 
i uczy śpiewania mizererów 5), a żona 
tymczasem doma rządzi sobie, jak się 
jej żywnie spodoba. Na taką wiado
mość, pogodzeni współzawodnicy zno
wu się chwycili w objęcia i trącając 
kubek o kubek, śpiewali piosnkę zna
ną, którą sobie wszakże przerobili na 
swoje kopyto:

Pi je Kuba do Jakuba.
Spili się, jak łyki.

Wiwat Mazur i Kaszuba! 
A furda z podwiki.

1) Agnuj, — dosłownie: baranek: część mscy 
świętej. 2) Kalikant — albo kalkanciata: człowiek 
tjActskajęey dręgi miechów przy organach. 3) Mi
serere — dosłownie: zmiłuj się; początkowe sło
wa psalmu pokutnego.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Uśmiech Matki Boskiej
Dzień był gorący i słoneczny od ra

na. Uroczysty. Od świtu ruch w izbic. 
Józek wyszedł z chaty. Nie lubi, gdy 
matka tak biega i sprząta z pośpie
chem, zmęczona, aż pot jej z czoła 
zcieka. Spojrzał po łące, ciągnącej się 
szeroko, takiej zielonej, pełnej cudow
nych jaskrów. Ale gdy tylko wyszedł 
już matczysko nie-dają spokoju, tylko 
do chaty'wzywają:

— A dyć, czego tak stoisz i patrzysz 
przed siebie? Łąki nie znasz? A tu na 
sumę tylko patrzeć, jak zadzwonią. 
Przyodziać musisz się ładnie. . I umyj 
się, chłopaku, włosy uczesz i buty żół
te obuj, to się Panienka Najświętsza 
dziś do ciebie uśmiechnie w kościele.

— A gdzieby się ta chcieli Panienka 
uśmiechać do mnie, — zaprzeczył Jó
zek niechętnie.

-— A cóż ty znowu takiego? Nie go
spodarski syn jesteś? Panienka łaska
wa na dzieci, jak do kościoła przyjdom. 
a ponoć ta figura, co od lewe) ręki stoi, 
w Święto Matki Zielnej uśmiecha się 
czasem do dzieci. Wiesz, ta, co to 
ksiądz proboszcz mówili, że z dalega 
jest przywieziona.

— Uśmiecha się do dzieci? Matuch- 
na. Najświętsza? — myśl i Józef i sło
wom matki nie wierzy. Toćby on się 
ubrał najpiękniej i łapy wiecznie bru
dne wyszorował, już i nawet tym pia
chem, co matka garnki myje, byle się 
tylko Ona raz w święto Zielnej do nie
go uśmiechnąć chciała. Już by się on 
modlił uczciwie, a na Antka apteka- 
rzowego nie spoglądał.

A może matula, prawdę powiadają?
Już z kościoła dzwony na sumę wzy

wają. W całej wsi słychać. Włożyła 
matka chustkę na. głowę, wielki bu
kiet ziół, kwiatów i zboża wszelakiego 
do poświęcenia wzięła, a Józkowi drugi 
dala, przykazując podnieść go wyso
ko, gdy ksiądz będzie zioła święcił, by

Zjnzd przedstawicieli organi- 
znryj katolickich w Lourdes

W dniach od 15 do 18 ^Tzcśnia odbędzie 
się w Lourdes zjazd przedstawicieli licznych 
męskich organizacyj katolickich, celem za
cieśnienia współpracy międzynarodowej. M.t. 
wezmą, udział w zjeździć przedstawiciele 
Belgii, Holandii, Kanady, Niemiec, Czecho
słowacji, Rumunii, Węgier itd. (CIC)

W i*. 19411 budżet szkól katolic
kich przekroczy 13 miliard, fr.

Katolicy francuscy złożyli w r. 1947 10 
miliardów fr. na potrzeby katolickiego na
uczania powszechnego, średniego, zawodo
wego i wyższego. W r. 1948 suma ta wzroś
nie do 13 miliardów, 750 milionów fr. We- 
dłvg ostatnich statystyk oblicza się na pół
tora miliona liczbę uczniów' szkół katolic
kich. Katolicy francuscy wychowują zatem 
na swój koszt 25 proc, młodzieży we Francji.

(ICC)

(Foto: New York Times)

Ceny zbóż podczas kampanii 1918 — 1919
„Journal Officiel” ogłosił w dniu 9 sierpnia ceny zbóż z obecnych zbiorów 

Poniżej przytaczamy najgłówniejsze z nich:
Cena netto

Zboża Cen* podstawowa 
za ktyintal

dla producen
ta

(—25 fr. taksy 
statystycznej 
na kwintal)

Cena płacom* 
w składnicach 

zbóż

Pszenica . . . .......................... * . . 2 300 2 275 2 423.25
Żyto . ........................................ 2 182 2 160 2 307,10
Owies szary lub czarny . . . 1 840 1815 1958 60
Owies biały, żółty, pstry . . . 1810 1785 1 928,90
Jęczmień . . ,........................ 1955 1 930 , 2 074,75
Tatarka szaro-srebna . . . . 1725 1700 1 842,45
Kukurydza koloru złota . . . 1 925 1900 2 044,45
Kukurydza żółta i rdzawa . . . . 1955 1 930 2 074,75
Ryż............................................ 7 500 7 475 . • ■ » •

Cena otrąb została, ustalona na 1150 franków za kwintal.

Episkopat belgijski adoptował miasto Nazaret
Akcja pomocy uchodźcom

Bruksela. — Episkopat Belgii adoptował 
miasto Nazaret, ofiarując natychmiastową 
pomoc uchodźcom palestjDskim.

Kompozytor Oskar Strauss 
przybywa do Paryża

(Foto; Associated Press) 
Przyjeżdżając ze Stanów Zjednoczonych, 
kompozytor Oskar Strauss, przybył na dwo
rzec Sa;nt-Lazare w Paryżu, w towarzystwie 

swojej żony, Klary.

i na jego wiązkę też wuda święta spa
dła.

Wchodzi matka do kościoła i Józek 
wchodzi za nią, a cięgiem o tym u- 
śmicchu figury Panny Świętej myśli. 
A na matkę zły. W jej ziołach i tra
wach są dwie śliczne georginie — zło
ta i czerwona. A on ma jedną tylko, i 
to tylko taką żółtą, jak kurczak. A od 
matczynej czerwonej to aż oczy bola.

Zaczęła się suma, kościół nabity po 
brzegi, a od kwiatów i ziół pachnie tak 
okrutnie, że aż coś w nosie kręci. Jó
zek z matką blisko figury stanęli. Pa
trzy na Świętą Panienkę. W ręce zło
żone do modłów zakrystian przed su
mą bukiet z ziół z kwieciem włożył. 
Duży bukiet i śliczny. A georginie w 
nim czcrw'one najbardziej się chłopcu 
podobają. Patrzy Józek i czeka. A mo
że się Matka Boska Zielna uśmiechnie 
do niego naprawdę?-__

Antek aptekarzów stoi nachmurzo
ny i modlić się nie może. Patrzy po 
przez ludzi na Józka, i chcc, żeby Jó
zek spojrzał. Co niedziela mrugali do 
siebie w kościele i z chustek dziew
czętom ostrożnie nitki wyciągali, a. po
tem liczyli, kto ma ich więcej. Dziś Jó
zek wystroił się i zerknąć nawet nie 
raczy. Taki ważny. Antek ma dziś no
wy krawat od wuja z Warszawy i 
kremową chusteczkę z koronką w kie
szeni. Józek musi zobaczyć i podzi
wiać, zazdrościć. Chciał się przecisnąć 
bliżej, ale matka nie dała i kazała się 
modlić. Powiedziała, że do piekła pój
dzie.

Msza płynęła ponad tłumy. Ksiądz 
proboszcz modlił się po łacinie u ołta
rza. Aż przyszło do święcenia. Podniósł 
kropielnicę, i idąc po przez kościół plo
ny błogosławił. Chłopak drogę mu 
przez środek kościoła torował. Ruch 
się w ciżbie zrobił i każdy swe bukiety 
pod zbryzgi wody święconej wysuwał. 
I Józek podniósł swój i na chwilę od 
Matki Boskiej się odwrócił. Ksiądz już 
go minął właśnie, aż tu nagle, nie wia
domo kiedy i skąd spada czerwona gc- 
orginia, prościutko w Józkowc ręce. 
Odwraca się Józek do figury i wydaje 
mu się, jakby się Panna Najświętsza 
do niego uśmiechała. A może i nie. Ale 
mu z rąk przecież rzuciła georginię, 
i to czerwoną właśnie. Chłopak nie mo
że już myśleć w głowic mu się zamą
ciło i tylko na Matkę Boską patrzy, a 
patrzy... A potem uśmiecha się do niej. 
Wraca do domu szczęśliwy, jak nigdy, 
a kwiat piękny, co mu sama Matka 
Boska Zielna dała, całuje, a potem z 
nabożeństwem nad Jej świętym obra
zem w izbie wiesza.

Bożenna TAZBIRóWNA

..Wysławił
Prestiżu. Sztuki 

i Upodobań
Francuskich*’

Syndykat Przemysłów 
Luksusowych we Fran
cji zorganizował wysta
wę pod nazwą „Wysta
wa Prestiżu, Sztuki i U- 
podobań Francuskich”. 
Wystawa mieści się w 
wagonie kolejowym, któ
ry dokona objazdu głów
nych miast francuskich, 

poezem w'yjedzie 
za granicę. •

palestyńskim
W Leodium na konferencji w tym celu 

zorganizowanej, proboszcz Naveau przedsta
wił stan organizacyjny niesienia pomocy na 
terenie Belgii w obecności ks. biskupa Mi- 
ghes, delegata nuncjusza papieskiego i de
legata hr. Bernadotte, który przedstawił ka
tastrofalny stan sanitarny uchodźców w Pa
lestynie. Duchowni belgijscy natychmiast 
przystąpili do działania, i wciągu 4-dnio- 
wej zbiórki wśród wiernych zebrano kwotę 
równającą się ok. l.OOO.ÓOO fr. francuskich, 
którą to kwotę ks. biskup Highes zabrał do 
Palestyny, celem rozdzielenia wśród mas u- 
chodźczych. (Lii)

Wiersze <'zyt<*laikóiŁ'>

Królowo Polski
W mgle śnieżnej ir.łty w obłoku świetlenym 
Piękna jest wiosny uśmiechy i wonie, 
Mntuchna Róża. Niepokalana 
Cicha jak modrych wód uajclchsr.e tonie.
Jak wiowno zbudrone drzewo i kwiatów pęki 
Karwio się w blaskach promiennego słońca, 
Jak złocistym kobiercem umajone ł,ki 
Tak jesteś piękna i olśniewa jara.
I stóp Twych .Matko paleta tęczową 
Kładł etę serca wiernego Ci lo<ln, 
Wszak Tyś Ojczyzny naszej KróloiMo 
Ty Jej hetmanisz wśród nieszczęść i trudu.
Na polskiej ziemi czerwonej od krwi 
Wśród ruin Warszawy i wiosek i miast. 
Twój obraz promienny nadzieja eim lśni, 
Panienko Najświętsza. Rotdawcz.vni łask. 
Za Twoją przyczyną Polska wolną będzie 
Przez łzy cierpienia, krew i męczeństwo. 
Przez mogiły wygnańców rozsiane wszędzie. 
Wróć naszej Police wolność i zwycięstwo.

JVSZCZAK Józef, Ste Foy, St. Snlpice.
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AIEX CICHOWICZ
g Szynki w puszkach, paryskie, bajońskie — •

10-ciolecie KSMP męskiej wt Auchy les Mines
K.S.M.P.-m. w Auchy les Mines obchodziło 

w ubiegłą niedzielę swą 10 rocznicę istnienia. 
Rano Mszę św. celebrował ks. Puchała. Po 
południu o godz. 17 odbył się finał koszy
kówki o mistrzostwo Okręgu między Lens a 
Auchy. Zwyciężył Auchy wynikiem 7—13.

O godz. 18 zostały wprowadzone liczne to
warzystwa jak K.S.M.P.-m. z Bens, K.S.M. 
P.-m. z Calonne Lievin, Bractwo Różańca 
Ż\wego, Tow. św. Józefa, Bractwo Kurk. 
oraz K.S.M.P. żeńskiej z Auchy les Mines.

Otwarcia uroczystości dokonał prezes druh 
Krawczyk. Po przywitaniu gości odśpiewano 
hymn młodzieży „Hej do Apelu”, a następnie 
ks. Puchała wygłosił okolicznościowe prze
mówienie. Prezes Tow. św. Józefa także 
przemówił parę słów.

Następnie zostały wręczone przez ks. Pu
chałę dyplomy. Otrzymali je nast. jubilaci: 
Cugier Bruno, Cugier Czesław, Gurboda Cze
sław, Hannok Leon, Krawczyk Jan, Super- 
czyński Edmund, śmiejczak Wacław.

K.S.M.P. miejscowe wystąpiło ze sztuką

teatr, p. t: „Pieśni żołnierskie’’. Mała humo
reska ,,Dwa kloszary" udała się znakomicie, 
pobudzając niejednokrotnie widzów do serde
cznego wrybuchu śmiechu.

W kolei dh. Kortylewski Stefan, Marczak 
Fr. i dhna Walczak Antosia wystąpiły ze 
śpiewem „Hawajskie tango” i „Dobranoc”, 
dh. Cugier Cz. zaśpiewał nam „Panienki się 
chlubią”.

Na zakończenie odśpiewano „Pleśń obozo
wą”. Podczas tej uroczystości odbyło się 
strzelanie do tarczy o bardzo liczne i piękne 
nagrody.

K.S.M.P.-m. w Auchy les Mines serdecznie 
dziękuje wszystkim tym, którzy przyczynili 
się do upiększenia uroczystości oraz wszy
stkim ofiarodawcom staropolskim „Bóg za-
płać". W. T.

Chcesz dobrze

LENS. — (Ukradli mu 28 tysięcy fran
ków). — Wróciwszy' do domu po pracy, 36- 
letni Czesław Nowicki stwierdził, że skra
dziono mu z mieszkania wszystkie jego o- 
szczędności w sumie 28 tysięcy franków. •
imimiiiiiiiiiiiiiiiimiiiimiriiiimimiiiiiimiiimiuiimiitiiiiuiinii.
Lekarz Poluk. Dorna Zdrowia

<6, rue Gambett* — LENS (Tel. 191)
przyjmuje eodz. od godz. 9-12 i 2 - 5 

(a wyjątkiem niedziel i środy po południu).

sl«8zeć Warszawę
to kup aparat tylko 
w polskiej wy twórni 

Radiowej
Avion. 200, Rue Voltaire, 200

(za kanałem w Lens). - Telefon: LENS 725 
-------- Sprzedaż na raty --------  

Tamże sprzedaż i szybka reparacja 
wszelkich LODÓMEK

Coraz lepiej i taniej
Trykoty „interlock” . . . .. .
Trykoty sportowe, bawełniane
Swetry t. zw. „Loup de Mer”, . , 

dziecięce, począwszy od .
Swetry t. zw. „Loup de Mer”, . . 

męskie, różnej wielkości . .
„Puli ower’y” bez rękawów', wel 

niane, siwe i granatowe . .
Paski dla mężczyzn i chłopczyków

188
295

295

390

280
150

fr.

Majtki dziecięce i kobiece, różnej wielkości
Koszule kobiece „shirting” 
Odwiedźcie nasze wystawy 
SKÓRZANYCH, ZABAWEK, 
RH, NACZYŃ STOŁOWYCH 

SZKLANYCH.

. . 390 fr. 
WYROBÓW 
PERFUME- 1 
TOWARÓW 

(1899)

Handlowali kradzionymi workami 
z cementem

Mćricourt-sous-Lens. — Od dłuższego cza
su zauważono, że w magazynie firmy budo
wlanej Coilleau, położonej koło dworca w 
Mćricourt, ginęły worki z cementem i gip
sem. Razem skradziono w ten sposób około 
150 worków. Przeprowadzone śledztwo w 
tej sprawie wykazało że kradzieży dokony
wał pewien żołnierz przy pomocy jeńców wo
jennych. Towar ten przechowywał następnie 
usiebie pewien rzeźnik w Sallaumines. Spra
wa ta znajdzie swój epilog przed sądem woj
skowym.

NOBAL-LENS

OSTRICOURT - OIGN1ES. — Tow. teetr. „We
soły Pomontanin”, podajr do wiadomości, żr ze
branie miesięczne, odbędae się w niedzielę 23 
sierpnia br. o godz. 15. w lokalu pani Gallez. 
<ważne sprawy) Zarazem zawiadamia się osoby 
biorące udział w wycieczce na 2 dni do Malo-les- 
Bains. iż odjazd nastąpi w sobotę rano 38 sierpnia. 
Zbiórka o godz. 6.30 obok kościoła św. Jócefa.

Zarzed

Dwudziestu zabitych i 59 rannych we Francji
w serii nieszczęść na dragach i kolejach

Księżniczka Juliana — 
obejmuje wkrótce władzę

HAGA. — Dnia 6. września br., po abdykacji 
królowej Wilhelminy w dniu 4 września hr., księż
niczka Juliana obejmie tron holenderski.

W uroczystości przejęcia władzy wezmą udział 
liczni przedstawiciele państw.

Nowa królowa będzie przejeżdżać ulicami sto
licy karocą , ofiarowaną w 1898 r. przeć królową 
Emmę obecnej królowej Wilhelminie. (Lii)

Suche wyroby — Wędzonka — Bekony —
Smalec — Różne konserwy mięsne 1 jarzy-

nowe — Sardynki oliwne
Wyroby masarskie polskie i francuskie.

PARYŻ. Szereg nieszczęśliwych wy-
padków, który wydarzył się w różnych oko
licach Francji na drogach i kolejach spo
wodował w piątek 13 sierpnia śmierć dwu
nastu oraz okaleczenia 59 osób.

W chwili gdy samochód ciężarowy za
trzymał się w nocy w odległości kilku km 
od Grenoble, posłuszjiy wezwaniu żan
darma, wpadła na niego półciężarówka. ja- 
dąea z szybkością 80 km na godzinę. Czte
ry osoby, znajdujące się w półclężarówce po
niosły śmierć. I*anl Zanl i mala Monika 
Bailly, zginęły na miejscu. Szofer Zani i 
14-letni Pierre Bailly, brat dziewczynki, 
zmarli w szpitalu. Ponadto sześć osób zosta
ło rannych. Ciężki jest zwłaszcza stan pani 
Simone Bailly, matki zabitych dzieci.

Pielgrzymka na Torette
Staraniem Polskiego Zjednoczenia. Katoli

ckiego, odbędzie s'ę w niedzielę, dnia 29 
sierpnia br. pod protektoratem Rektora Pol
skiej Misji Katolickiej doroczna pielgrzymka 
na wzgórze Lorette.

Tysiączne rzesze rodaków r Północnej 
Francji pospieszą do stóp Matki Boskiej Czę
stochowskiej, by wspólnie zanosić modły o 
sprawiedliwość i pokój w święcie.

O godz. 10, uroczysta Msza św. połowa, 
w czasie której wygłosi kazanie Rektor Pol 
sklej Misji, ks. K. Kwaśny.

Po południu o godz. 16, nabożeństwo z 
procesją i kazaniem. Wzywamy wszystkich 
Polaków — katolików o jaknajllczniejszy u- 
dz.iał w pielgrzymce wraz z pocztami sztan
darowymi.

Za Zarząd Główny. P.Z.K.
Ks. "L; Plutowekl, sekr. gen.

Komunikat
Zwiąrek K.S.M.P., podaje do wiadomości, iż na 

clone związkowym w Billy-Montigny, odbędą się 
nastepnjące zawody sportowe:

BIEGI DLA MŁODZIEŻY MĘSKIEJ: 1500 dl* 
poniżej 18 lat; 3.000 m. dla powyżej 18 lat; 5-cio- 
bój: W tych biegach biorą udział każdy mistrz 
i wicemistrz okręgu; Gry w siatkówkę, koszy
kówkę i ping-pong*. Do powyższych rozgrywek 
zgłosił sie także okręg Montcean les Mines. Pod
czas akademii w sali odbędzie się rozxianie na
gród.

Komendant Związkowy ML MUSIAŁ
GRENAY. — Tow. św. Hnrhary dziękuje'wszy

stkim przemysłowcom polskim i francuskim, któ
rzy ofiarowali nagrody na naszą 25. rocznicę, sta
ropolskim „Bóg ząpłać”.

Za Zarząd: Sekr. Rogala Andrzej

Antkiewicz zdobywa pierwszy medal olimpijski dla Polski
Turniej bokserski zbliża się ku końcowi to 

też zmęczenie pięściarzy jest coraz większe. 
Nie ma już tej żywiołowości jaka cechowała 
zawodników w pierwszych spotkaniach, ale 
nic dziwnego, w tak krótkim odstępie czasu 
zarówno Polak jak i jego przeciwnik Nu- 
mez staczają już 5 walkę na tegorocznych 
igrzyskach. Antkiewicz walczy o wiele lepiej, 
aniżeli poprzedniego dnia i poraź pierwszy w 
historii olimpiady Polak zdobywa bronzowy 
medal.'

Spotkanie to o trzecie miejsce w wadze 
piórkowej było nadzwyczaj emocjonujące. W 
pierwszych sekundach obydwaj zawodnicy 
rozpoczęli walkę na dystans, ale już wkrótce 
obaj przeszli do ataku, przyczyni Nmneza ce
chowała szybkość i błyskawiczny refleks, 
szedł on za ciosem i w zwarciu starał się tra
fić Polaka w szczękę. W tym samym czasie 
Antkiewicz obrabiał mu żołądek.

Ostateczni runda ta kończy się lekką 
przewagą Antkiewicza. W drugiej rundzie 
Polak atakuje przeciwnika i ma stale inicja
tywę. Numez broni się prostymi. W pewnej 
chwili pełny cios Polaka ląduje na szczęco 
przeciwnika. Brawa publiczności są nagrodą 
ra ten atak.

W trzeciej rundzie obydwaj zawodnicy idą 
na całego. Antkiewicz dostaje trochę ale mi
mo tego atakuje stale żołądek Argentyńczy
ka. Po krótkiej wymianie uderzeń Polak o- 
frzymuje silny cios w szczękę ale wytrzy
muje to 1 przechodzi natychmiast do ataku. 
Obydwaj bokserzy poczynają krwawić, a o- 
parwszy się głowami ładują sobie wzajemnie 
ciosy w tułów. l’o chwili Argentyńczyk jest 
zupełnie zalany krwią ale nftno tego kon- 
truje doskonale ataki Polaka, który z re
sztą walczy już ostatkiem sił. Ciosy stają 
się chaotyczne z jednej i drugiej strony i 
wreszcie gong przerywa tę dramatyczną 
walkę, a za chwilę sędziowie ogłaszają zwy
cięstwo Polaka. Obaj zawodnicy walczyli T. 
sercem, Antkiewicz, mimo że mocno krwawi,

mając jedno oko rozbite, uśmiecha się, zado wolony że jemu przypadł w udziale zaszczyt 
zdobycia dla Polski pierwszego medalu w tych XIV igrzyskach.

Stany Zjedli, wygrywają turniej koszykówki
Mimo całego serca z 

jakim Francuzi przystą
pili do walki finałowej z 
Amerykanami, były to 
zmagania się ponad siły’ 
koszykarzy francuskich. 
Potężni .Amerykanie, tak 
jak w dotychczasowych 
meczach górowali nad 
swymi przeciwnikami za 
równo pod względem fi
zycznym jak 1 techniką 
gry. Francuzi byli może 
trochę onieśmieleni arcy 
mistrzowską grą swych 
przeciwników i w strza
łach na kosz nie byli pre
cyzyjni. Na 67 rzutów do 
kosza Francuzi strzelili 
tylko 7. Mimo przegra
nej, Francja miała za
szczyt reprezentowania 
Europy w walce z Ame
ryką, która dominuje 
zdecydmvanie iv tej kon
kurencji. Świadczy o tym 
najlepiej klasyfikacja 
turnieju. Poza Francją,

(Foto: New York Times) 
Francuska drużyna koezykówki. która uległa w finale Amerykanom 

65 — 23.

która zajęła drugie miejsce, czołówce znajdują się: Stany ZJ., Meksyk, Urugnaj, 
Chili, i Kanada.

Francuz Chevalier 
zdobywa złoty medal 

w konkursach hippicznych
We wczorajszym konkursie hippicznym 

kpt. Chevalier (Francja) zajął pierwsze 
miejsce w klasyfikacji indywidualnej. Jest 
to dziewiąty złoty medal dla Francji. Zespo
łowo wygrali Amerykanie" przed Szwedami i 
Meksykańczykami. W sobotę, w ostatnim 
dniu igrzysk olimpijskich rozegrana zostanie 
najpiękniejsza konkurencja jeździecka „Pu
char Narodów”.

Finlandia zdobywa pierwsze miejsce 
w gimnastyce

Zacięty pojedynek o tytuł najlepszych 
gimnastyków wygrała ostatecznie Finlandią, 
bijąc nieznaczną różnicą punktów Szwajca
rię. Ną trzecun miejscu uplasowały się Wę
gry, a na czwartym Francja. Indywidualnie 
wygrał Fin Huhtanen. Czesi, którzy po pierw 
szych ćwiczeniach oprowadzili, zakończyli 0- 
statecznże-na 6. miejscu.

Pływackie mistrzostwa Polski
Wrocław. — Dzisiaj w sobotę dnia 14 bm. 

rozpoczęły się we Wrocławiu mistrzostwa 
Polski w pływaniu. Zgromadziły one około 
500 pływaczek i pływaków- z całego kraju. W 
konkurencjach kobiecych oczekuje się na no
we rekordy.

Pływaczki Polski 
. , w rewelacyjnej formie 
. GJiwice. — Mecz pływacki między repre-

Wielki turniej piłki nożnej w Lens
Staraniem U.S.O. Lensoise, odbędzie się w 

w dniach 15 — 16 sierpnia br. turniej piłki noż
nej z udziałem następujących drużyn: Gennevil- 
llers (Paryż). Drocourt. Rapid - 9. oraz U.S.O. 
Lensoise. Nadto odbędzie się spotkanie humory
styczne. Początek w niedzielę o g. 15.

. Finały w poniedziałek.

W Poissy wjechał na chodnik samo
chód ciężarowy, naładowany mąką. Dwóch 
przechodniów oraz szofer ponieśli śmierć na 
miejscu.

W odległości 2 km od T o u r n o n, w dcp. 
Ardóche, zderzyły się dwie motorówki. Jest 
jeden zabity i 50 rannych.

Pod Montauban wjechał na przy
drożne drzewo samochód półciężarowy. Je
den z pasażerów został zabity. W B e.r g u e s 
kolo Dunkierki wywrócił się na przydrożne 
pole samochód ciężarowy, wiozący 9 osób. 
Czteroletnia dziewczynka poniosła śmierć. 
Trzy osoby są rannn. Na dworcu w Pois
sy 36-letnl Renó Saloun został potrącony 
przez pociąg i zabity. Ponadto zginęło w 
Innych wypadkach 9 osób.

Strajk w kopalni Nr. 6 w Bruay
Bruay. — Na skutek sankcji zastosowa

nych do pewnego górnika za jego nieuspra
wiedliwioną nieobecność, kilkunastu górni
ków przerwało pracę wzywając równocześnie 
innych do solidaryzowania się z nimi. 
Wkrótce 190 górników przerwało pracę. Po-
nieważ po południu 
mienia, około 700 
strajk.

BRUAY-EN-ARTOIS.

nie doszło do porozu- 
gómików rozpoczęło

_____ ___ __________ — Tow. Gimn, Sokół, od
bywa swe miesięczne zebranie dnia 15 sierpnia 
br. o godz. 10.30 w Barze Polskim.

Zabił swoją żonę i córkę, 
a następnie zginął od kuli policjanta 
Montrouge. — Mieszkańcy avenue Pierre- 

Brossellette są pod wrażeniem tragicznych 
zajść, jakie miały tam miejsce. 35-letniego 
Eugeniusza Plessis opuściła od roku jego żo
na i od tego czasu stawał się on coraz bar
dziej ponury. Pani Yvonne przychodziła tyl
ko w niedzielę, by zobaczyć swoją 3-Ietnią 
córkę, a po spacerze z nią odchodziła. To 
wszystko gnębiło coraz bardziej męża, który 
chciał aby żona wróciła do niego. Wreszcie 
w czwartek kiedy Yvonne-przybyła do do
mu, aby zabrać swą córkę na wakacje, mąż 
gwałtownie się temu przeciwstawił i na tym 
tle powstała sprzeczka, w czasie której Pier
re Brossellette podciął brzytwą szyję swej 
żony. Następnie to samo zrobił ze swoją 
córką. Matka zbrodniarza podniosła krzyk 
ale kiedy przybiegli sąsiedzi było za późno. 
Zarówno Yvonne jak i maleńka Daniele już 
nie żyły. Kiedy przybyły policjant chciał a- 
resztować zabójcę, ten stawiał opór. — W 
samoobronie policjant użył broni, zabijając 
zbrodniarza.

Rzuciła się z nożem 
na swych rodziców

Amiens. — 48-letnia Helena Roucoux, cho
ra umysłowo, wszczęła sprzeczkę ze swym 
ojcem 1 następnie nożem zadała mu kilka 
pchnięć. Z kolei szalona rzuciła się na swą 
matkę, zadając jej również szereg ran. Zwa
bieni krzykami, sąsiedzi przybiegli na pomoc 
ale Roucoux posługując się tym razem no- 
żvczkami zraniła znowu jednego z nich. W 
końcu uciekając przed wszystkimi skoczyła 
ona do studni z wodą ale udało się ją ura
tować. Furlatkę oddano do zakładu dla u- 
mysłowo chorych.

73-Ietni starzec 
karze swoją 24-letnią kochankę 

a następnie popełnia samobójstwo 
Gueret. — 75-^etni Henryk Pattin z Felle- 

tin prowadził jeszcze życie młodzieńcze. Wraz 
z nim mieszkała 24-letnia dziewczyna Annie. 
Pattin był bardzo zazdrosny, a Annie nłe 
zawsze obdarzała względami swego „męża”. 
Na tym tle powstawały często sprzeczki. W 
czasie ostatniej z nich Pattin zbił swoją ko
chankę ale ta udała się natychmiast po tym 
na policję. Przerażony starzec skoczył do 
studni z wodą i zanim przybyła pomoc, uto
pił się.

Wdowa odmówiła przyjęcia 
swego męża

Tuluza. — W związku z brakiem wiado
mości o Roger Demont, który w 1944 roku 
został wywieziony przez okupanta do Nie
miec, żona jego przeprowadziła sądownie, 
dwa lata temu, akt zgonu swego męża. Ku 
zdumieniu wszystkich, Demont pojawił się 
nagle w swoim domu ale „wdewa” nie chcia- 
ła go przyjąć.
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y;<_i Jubilaci!
W DNIU ZŁOTEGO WESELA 

15-go sierpnia 1918 
składamy naszym kochanym Rodzicom 
Franciszkowi KUBALA 

oraz Jego czcigodnej Małżonce 
Katarzynie z <1. SZELĄ<* 

JAK NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA : 
cdrewia, szczęścia, błogosławieństwa Bożego 

i doczekonia się Wesela Diamentowego 
Tego Wam życzą: 

Syn Antoni z żona Zofie 
i wnucy: Antoni, Simon i Józef.

Houdain, w sierpniu 1948. (1665)

EKSPERT TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY
Józef OTULAKOWSKI

I 
I

Tłumaczenia do ŚLUBU, NATURALIZACJl, 2 
RENT i Inne. SPRAWY SADOWE, ROZWO- ■ 
DOWE, MAJĄTKOWE, PEŁNOMOCNICTW A Z 
RENTY wdów, cywilne i wojenne, SPROWA- ■ 
DZANIE osób z zagranicy, INTERW ENCJE w I 
Prefekturach, Ministerstwach, WNIOSKI itd. • 
W I ,08, Aveniie Van Pelt — Tel. 777 ■
w (obok biura „Reconstruction”) ćć"
w LIBERCOURT:

Cudowne lekarstwo
Przez swe liezne zalety 

i dobre skutki
ZATWARDZENIE — pokonane l usunięte.
ŻOŁĄDEK — uwolniony od wszelkich ma- 

materyj trujących i szkodliwych, przy
spiesza swe czynności, apetyt wraca 1 
rośnie.

KISZKI . — pobudzane I wzmocnione w 
- swych czynnościach.
WATROBA i NERKI uwolnione od

wszelkich nadmiernych materyj, działają
cych normalnie.

DROGI MOCZOWE — całkowicie oczysz
czone. usuwają zapalenie i wstrzymanie
uryny.

KREW — oczyszczona przez 
nieczystości.- *

ZNIKAJĄ — choroby skórne, 
hemoroidy, bolesne zapalenie 
u kobiet, zaburzenia w wieku 
u starszych osób, itd...

TY L K O

wydzielanie

reumatyzm, 
podbrzusza 

krytycznym

DfiPUBATlTM LEHZVIAG”
Drięk^sOMnnem^^rz^ęotoRanłu 

opartemu na doświadczeniu
Cena za pudełko: 120 fr., wystarczające 

na kuracje przez 4 do 6 tygodni.
Koszta przesyłki ponosi firma.

Należy pisać pod adresem:

LABORATOIRES LEHNING 
8, rue Lćon-Simon — METZ (Moselle) 
Bezpłatny prospekt wysyła sie na życzenie.

744 st.)

Sypialnie - Ja' ’ ‘
w najleps. . j

----- Ceny przystępne -----
Dostarczamy szybko i higienicznie.

Zamówienia: :
Salaisonn erics Centrales de Gros
12, rue Klćber, LENS (P.-de-C.) Tel. 203

Sierpień i wrzesień
Speejalne okazje pobytu 

lub spędzenia urlopu 
w POLSCE

Wystawa Ziem Odzyskanych we Wro-
cławiu 22. 7. — 22. 9. Przegląd
skiego wysiłku trzyletniego 

miach Ódzyskanych
Specjalne ułatwienia wizowe 

wateli francuskich.
Każdego tygodnia wyjazdy

na

dla

pol- 
Zic-

oby-

grupowe
\ do Polski na 4 lub 8 tygodni

Sprzedaż biletów indywidualnych ko- 
1 lejowych i lotniczych do Polski 1 

wszystkich krajów.
' Polskie Biuro Podróży

'„Polorbis"
CENTRALA;

„POLORBIS” 23, rue Taitbout. PARIS (9)
) ODDZIAŁY:

XL1LLE (Nord) Gmach Domu Polskiego
. 39-bls, rue Tournai.
I LENS (P. de C.) 1, Avenue de Parsowie 

BRUAY-EN-ARTOIS (P.-de-C.)
. Impasse Duquesne
I DENAIN (Nord). 79, Bld. de la fUpnhllqne 

REIMS (Mame), 13, Avenue Jean Jenrńe

Jedyną instytucją, 
uprawnioną do dokonywania przeka- I 
tów do Polski i sprzedaży złotych I 

we Francji jest

tiANK P. K. O.
Oddział w Paryżu &
^iźonoizi w Ions L d® Varsovie zngesm.ja w u-ns LENS (P- de C ) N

Przekazy zwykłe i ekspressowe. — I 
Repatrianci korzystają ze specjalnych ■ 
przywilejów. — Szczegółowe informa- £

cje na żądanie. (2 st.)

■■w Wszyscy już wiedzą
że najlepiej zaopatrzoną księgarnią we Francji 

jest:
Składnic* Książki Polskiej
..L I B E L L (i® »t.)

12, rue St. Louis en L’Be — PARRIS (IV)
Metro: Sully Morland.

żądajcie bezpłatnych katalogów

Wielki Wybor MEBLI Uwaga Rpdacy

LENS-M^JILIER
sła

id
LENS (P. de €.)

ile. 18

Zwracajcie się i całym zaufaniem. — Udziela się kredytu. — Dostawa bezpłatna do domu. 
Mówi się po polsku — W soboty 1 niedziele zamknięte

Eb HENRI JULIEŃ
OBUNGHEM 

Pde.Ć TEL .1

u nr
91 PueS'flndrA 

lt(»65l
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(Foto: Record)
W piłce nożnej zwycięstwo uzyskali Szwedzi. 
Anglia po nieznacznym zwycięstwie nad Francją, 
przegrała z Danią w rozgrywce o trzecie hiiejsce.

zentacją Warszawy i Gliwic zakończył się 
zdecydowanym zwycięstwem śląska. Na za
wodach tych pływaczki z Gliwic ustanowi
ły 3 noWe rekordy Polski. Sztafeta 4 X 100 
m. stylem klasycznym pań w składzie Ko- 
larówna, Hulokówna, Niedzielówna i Kale- 
towa osiągnęła czas 6 min., 37 i 5/10 sek., 
a więc prawie 9 sekund lepiej od dotychcza
sowego rekordu. Drugi rekord ustanowiony 
został w sztafecie 3 X 100 m. stylem zmien
nym pań, a trzeci w pływaniu na 200 m. 
stylem klasycznym. Kaletowa pobiła tutaj 
rekord Polski Janasówńy, osiągając czas 3 
min. 18 i pół sekundy.

Reprezentacja Okręgu Lent P.Z.P.N. 
Sporting Club Aniche

Okręg Lens P.Z.P.N. został zaproszony na nie
dzielę. dnia 22. sierpnia do Aniche, ażeby roze
grać- tam mecz piłki nożnej.

Zarząd okrę.gu Lens apeluje do wszystkich klu
bów okręgu o zgłoszeni w sekretariacie P.Z.P.N. 
w godz. od 17. do 19. po 3 graczy, mogących 
zagrać w reprezentacji, z wymienieniem na jakiej 
pozycji. — K.S. Naprzód Montigny en Ostrevent 
i Un a Pecquencourt. mogą podać po 2 graczy.

Zgłoszenia najpóźniej do poniedziałku, dnia 16.
8 br. Za Okręg Lens, Fnrmaniak Fr,

Nowe niespodzianki 
w’ spotkaniach piłkarskich 

o mistrzostwo Ligi 
Rzeczywiście druga seria rozgrywek pił-

karskich o mistrzostwo Ligi przynosi sen
sacje za sensacjami. Ruch przegrał znowu, 
tym razem w Tarnowie. Tarnovia wygrała 
3 — 0. Garbarnia wygrała w Łodzi z Ł.K.S. 
2 — 1. W Chorzowie nic wiele brakowało 
by A.K.S. przegrał na własnym boisku z 
Z.Z.K. Poznań. Mecz wprawdzie zakończył 
się wynikifem 3 — 2 dla Chorzowian ale 
przeszli oni wiele gorących momentów. Wi
sła rozgromiła Legię aż 8 — 0,

Po tych rozgrywkach krajowa tabela li-

PECQUENCOURT. — Khib sport. „Unia”, u- 
rządza w niedzielę 15 i poniedziałek 16 sierpnia 
br< wielki Turniej piłki nożnej.

Program:
W niedzielę o godz. 13.30 przedm^cz. O godz. 

15. grają Montigny en Ostrevent, A.S. Sessevalle. 
Guesnain oraz Cbeminots Somain. W poniedzia
łek o godz. 14. odbędzie sie mecz między kawa
lerami a żonatymi Unii a następnie finały z po
przedniego dnia. Nagrody jakie daje Unia są 
następuje er; 1 Puhar wartościowy2. Dwie pa
ry trzewików piłkarskich; 3. Jedną piłkę nożną: 
4. 1000 franków w gotówce.

Wszystkich miłośników piłki nożnej prosi 
o przybycie na boisko, celem poparcia tej 
roczystości.

eię

następująco:gowa przedstawia się
1. Cracovia 15 25 45:16
2. Ruch 15 21 48:20
3. Wisła 15 18 50:23
4. AKS 15 17 29:29
5. J^egia 15 16 33:31
6. Warta 15 16 33:33
7. Polonia Wars/.. 14 14 28:28
8. Z.Z.K. Poznań 15 14 30:32
9. Polonia Bytom 15 14 27:81

10. Garbarnia 14 13 22:25
11. ŁKS 15 12 88:42
12. Tarnovia 15 12 19:29
13. Rymer 15 11 82:47
11. Widzew 15 5 17:65

„Warta" Noyelles — „S.C." Fouquieres 
5 _ 4 (2 — 3).

Pomimo, ie mecz odbył sie w czwartek, to je
dnak ściągnął on na boisko licznych sportowców. 
Gra była prowadzona w ostrym tempie. Liczono 
się z. porażka „Warty”. Tymczasem zagrał* ona 
jeden ze swych najlepszych meczów. Zaraz z po
czątku niespodziewanie prowadzenie dl* Fouqieres 
daje M’inbler. Wilczewski wyrównuję z podania 
Princa. Gra jest wyrównana. Każda drużyna szu
ka ełabych punktów swego przeciwnika. Lepsze 
zgranie mi chwilowo Fouquieres, które- też u- 
zysknje dalsze dwie braki. ,,M’arta’Lsię tym nie 
zraża, a Fio’ki zmniejsza przed przerwa na 3 — 8.

•Po przerwie widać większe zgranie Warty. Po
moc i •'brona likwidują ataki Fouquieres. Kontr
ataki Warty są groźne. Następuje ładne pocią
gnięcie Fialki, Princa oraz Białasa i ten ostatni 
wyrównuje. Przewaga Marty staję się coraz bar
dziej widoczna. Strzał Malińskiego idzie na poprze
czkę, tak samo strzał Princa, bramkarz * trudem 
odbija na korner. w 73 minucie gry Fiołka z po
dania Prim dale prowadzenia dla Marty 4 — 3; 
8tez*ł BMnsa podwyższ* na 5 — 3 Atak Fou
quieres się przedziera i Winhl<*r dalekim strze
lam mnieisza na 5 — 4. 7, Fouquieres najlepsi byli 
Klause, Jagodziński. Zaczyński i Serrieux. U M"ar- 
ty cały oddział zasłużył sobie na pochwalę.

Wydarzenia dnia
LA FERE. — I^eon Lancelin wracając z. 

pracy na rowerze, na skutek deszczu i złej 
widoczności, został potrącony przez przejeż
dżający samochód. Nieszczęśliwy doznał za
łamania podstawy czaszki i zginął w kilka 
minut po przewiezieniu go do szpitala.

EPINAL. — Banda cyganów zorganizo
wała prawduwą wyprawę karną na dużą 
fermę w Mailley, ponieważ właściciel tego 
gospodarstwa nająwszy ostatnio tych cyga
nów do pracy u siebie, nie chciał im zapła
cić. Cyganie uprowadzili z fermy jednego 
muła, a oddając go do dyspozycji władz me- 
rostwa zażądali wypłaty przez właściciela 
gospodarstwa sumy 85 tysięcy franków, win
nej im za pracę.

Już można obecnie wyjeżdżać 
na urlopy do Polski !

Zapisy na wycieczki grupowe (8 »t.) 
i podróże indywidualne przyjmują:

Biura Podróży „EXPRESS”
Dyrekcja:

LILLE, 4, Rue des Ponts de Comines, 4.
O d d e i a 1 y :

BRUAY EN ARTOIS, 35, Rue Charles Marlard 
BILLY LES MIXES, 6, Place Victor Hugo 
BILLY - MONTIGNY, 127, Route Nationale 
-------- oraz korespondenci --------  
BARDZO WAŻNE!: Wszystkie osoby, wyjeż
dżające przez B. P. „EXPRESS"’ będą miały 

wyrobione wizy „Aller et Retour”.

Chceez mieć POWODZENIE 
U PANIEN, musisz mieć 

UBRANIE od .................
Chcesz się ŻENIĆ, to tylko 

w ubraniu czarnym od . .
Chesz być SPORTOWCEM 

musisz mieć ubranie spor
towe tylko od.................

Chcesz. aby żona była ładnie 
nbrana, to tylko zamów 

kostiumek u......................
Chcesz mieć UBRANIE do

bre i tanie, to tylko u . .

N
O

A
Masz towar w domu, to Ci z aiero 
wykona pierwszorzędne UBRANIE 

tylko

(M„.,Witold NOWAK
23, r. Voltaire, BILLY-MONTIGNY (P. de C.)

DrobneOgloszenia
h W szelkie listy dotyczące ogłoszeń, adresować: „Narodowiec”, LENS (P..de C.).
9 Na odpowiedź lub na przekazanie zgłoszeń na ogłoszenia, które ukazały 

ped numerem, lecz bez adresu, załączyć należy do listu znaczki, a na kopercie napisać 
oprócz adresu, podany numer ogłoszenia.
S=S== Z* ogloeaenia. Redakcja nie odpowiada. ‘

CHALONS SUR MARNE. Z wagonu
pociągu Nancy-Paryż wypad! 10-letni Ed

ward Bartkowiak ponosząc śmierć na miej
scu.

MONTCEAU LES MINES. — Syndykaty 
górników C.G.T. wezwały górników z Zagłę
bia Blanzy do 24-godztnnego strajku w so
botę, na znak protestu przeciwko projektom 
rządowym.

TARBES. — W przypływie szału, Franci
szek Escaladie zaprowadził swoją żonę do 
lasu chcąc ją tutaj powiesić. Przypadkowy 
przechodzień uratował ją w ostatniej chwili. 
Powróciwszy do domu zażądała ona wyja
śnień od męża ale ten jeszcze bardziej wście
kły, chciał ją znowu powiesić j dopiero zbie
gli na jej krzyk sąsiedzi wyrwali ją z rąk 
szaleńca.

Wiadomości z BELGII
Złodzieja auta ujęto zanim właściciel 

zameldował kradzież
LEODIUM. — W ub. niedzielę obywatelowi 

szwajcarskiemu Francois Vecchio z. Genewy, prze
bywającemu na wakacjach w Belgii, skradziono 
w tut. mieście auto.

Z wielkim zdziwieniem Szwajcar, zgłaszając 
kradzież swego auta na policji, dowiedział sie, że 
aresztowała ona już niej. Henri Dussara, lat 24. 
z Leodinm, który jechał skradzionym autem już 
poza miastem. Złodziej jechał ber. oświetlenia i
to spowodowało zatrzymanie go

Szwajcar miał szczęście — a 
rekordu.

Auto z robotnikami

, Pracy poszukuj.-) 1OO fr. ’i U ó ż n e 200. fr.
(*• ogłoszenie w 3 wierszach najwyżej; 
— za każdy dalszy wiersz 35 franków.1

18* ogłoszenie w 3 wierszach najwyżej: 
— za każdy dalszy wiersz $0 franków.>

przez policje.
policja dokonała

(Lii)

w rowie
AVANS. — Auto ciężarowe wiozące górników 

do pracy zostało tak silnie uderzone przez mija
jącą go ciężarówkę, że zostało wywrócone do ro
wu. Pięciu górników zostsło poranionych.

Srofer mijającego auta, kontynujący swą podróż, 
bez zainteresowania się ofiarami wypadku — zo
stał zatrzymany przez policję.. (LII.)

GÓRNIK, pensjonowany, poszukuje pracy na ro
li. Miejscowość obojętna. Oferty do „Narodowca” 
pod nr. 1891.

CZELADNIK SZEWSKI i specjalista w kroju 
cholewek, poszukują pracy w swoich zawodach 
(o ile możliwe razem). Oferty do ..Narodowca” 
pod nr. 1892.

Wolne miejsca
(za ogłoszenie w 3 wierszach najwyżej: 
— ze każdy dais ty wiersz 40 franków, i

Potrzebny od zaraz chłopak od lat 14 do 15. 
jako UCZEŃ PIEKARSKI. Zgłosz. do: MARCIN
KOWSKI. Route Nationale; Citó 7 MAZIN- GARBE (P.-de-C.) 1 71^6)

Do wynajęcia w Libercourt (P.-de-C.), w po
bliżu dworca, w dobrym położeniu. POKÓJ ną n- 
żytek fryz.jerni. Powodzenie zapewnione, warun- 
ki łagodne. Zgłosz. do „Narodowca” pod nr. 189-1.

FERMA, 33 ha, pszeniczo-buraczanej ziemi, pa
stwisko, ponad 100 drzew owocowych, inwentarz 
żywy i martwy. 75 kim. od Paryża, rto wydzie- 
rzawieni*. Oferty do „Narodowca” pod nr. 1857.

Robotnicza AKADEMIA POLSKA znów otwar
ta! Kurs języka francuskiego za poftiocą koresp. 
trwa 6 mieś, lekcje wysyłamy do domu. Pisać 
(załączając 3 znaczki) pod adr.: ACADEMIE PO
LONAISE, 188, rue Ordener, PARIS (18-e). (23 st.)

Tłumacz Przysięgły C. RYSTRON
35. rue du Chateau — LILLE (Nord)

Tłumaczy dokumenty do ślubu, natural, itd...
(45 Jt.)

Poszukiwania IOO fr.
ogłoszenie w 3 wierszach najwyżej: 

za każdy dalszy wiersz 25 franków.)

Piotr SZYMONOM KA, ur. w 1894 r., we w#i 
Szczaniec, pow. Dobromil (Małopolska), przeby
wający we Francji, poszukiwany jest przez ŻONĘ, 
zam. w Polsce. Wszelkie wiadomości kierować1 
do: Anna FANOK a CHAZEUIL par VARENNES sur ALLIER (Allier). V (1S95)

Reginy MTSOCKTEJ, przobA-waiącej we Fran
cji. poszukuje Helena KACZOROM SKA, Fond de 
Givcnncs par SEpAN (Ardennes). (1896)

Andrzej PAś, przebywający w» Francji od 1926 
r ostatnio zam. w dep. Allier do 1936 r.. poszu-

8n.< Jest Prłrz brat* Mo.iciech* PASIA, 27. rue 
Mar.ottp. BRUAY-en-ARTOIS. (P.-de-C.). (1876)

200 zgłoszeń
na 1 ogłoszenie w Narodoweu

Dział ogłoszeń „Narodowca” zanotował 
nowy rekord. Mianowiwcie na drobne ogło
szenie, które ukazało się tylko jeden raz w 
„Narodowcu” wpłynęło nie mniej jak 200 
zgłoszeń, co najlepiej świadczy o dużym po
wodzeniu, jakie mają ogłoszenia w „Naro
dowcu”.

! Kupno - Sprzedaż 200 fr.
ogłoszenie 3 wierszach najwyżej-

cm każdy d * l s c v wiersz S0 franków.i
imprimene 51. KWIATKOWSKI - u 

rravaux ezćcutćs par des 
"iwsyndlqu&s Travailleura du 

—a la CGT —Le Gćrant : Lćon GARSTKA —

ouvriers
Live#

LENS

Kupię DOMEK (najmniej 4 pokoi), nadający się 
dla rzemieślnika (szewca) położony wśród kolo
nii górniczej w rk. Lena lub Bruay. Zgłoez. do: St. 
KARENDYS. li, rue Charles Infroit, V'ITRV 

i s. SEINE (Seine). (1866),


